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GŁOS POMORSKI
uitejaccwa: Przy odbiorze w eksp^djcfl 2,50 ziL w agenturach 

miejscowych miesięcznie 2J55 zł. prz-jz pocztę p-zy zamówieniu przez ekspedycją 
naszą 2,76 zt, wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie 2,86 zł, kwartalnie 
8£“ zł, dta Wolnego Zrasta Gdańska 2,76 złotych, — pod cpasKą w Polsce 
4,20 zł, do Gdańska 4,45 złotych, do Francji 15 fr, (z wysyłką có drugi dzień 
13 franków,) do Angiji j  snu., do Stu..ów Zjednoczonych £0 centów. W razie 
nieprzewidzianych wypadków, Jak strajki, przeszkody techniczne itd. prenumera­
torzy nie mają prawa żądania niedostarczonych numerów lub zwrotu prenumeraty.

O głoszen ia  % P o ls ld i W er-z wysokości mflHtmetr-a w diak. . j j » ,  .dowym 
na stronie 8-'amowe' 12 gr, w dziale reklaruo-r^an na stronie I. (3 łu -lonej) p»zeti; 
tekstem 90 gr, wśród tekstu 50 gr, za tekstem 40 gi_ Dh) Wolnego fca& sl 
Gdań_ka wiersz m/m 8-iam., w dziaie ogioszentc.ym 0,12 grcszy, wiersz syn i 
3-lamowe1 przed tekstem MO groszy, wśród tekstu 0.50 gros*/, za tekstem; 
0.40 gro-.iy, dla Niemiec doci.udzi 50% nadwyżki, dla reszty zanranicy 100% . 
nadw. Za tłumaczenia 20% nadwyżki. S achuaaki sąn atych m iastp lu te_, 
ministracja nie przyjmuje odpowiadziałności za terminowe umieszczenie ogłoszeń.;
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Trzeci prezydent.
STAJEMY PRZED NOWĄ ZAGADKĄ 

I NOW YM  EKSPERYMENTEM.
Uamiim te śłHjroift rozejdą się w  drutu nastąpić ma 

pnzysSężenie nowego Piezydienta RzplStej. Jest on 
kolei trzecim. Dwaj poprzednicy jego skończyli tra- 

icznie. Pierwszy zginą! od toulii. Drugi zszedł z wi- 
owini na zawsze, aiby już więcej na nią nie powrócić, 

alby już nie pokazywać się krajowi i jego stolicy. Dn­
iały iiifu one dużo dowodów uznania i zaufania, zanim 
‘e ustąpi! przedwcześnie z posl eraniku. nie wykrzesiw- 
y  z siebie i otoczenia dość bystrej orientacji i me- 

łomnego hiajrtu, aoy zapanować nad sytuacją.
l a  ostatnia po obfitym, a niestety daremnym roz- 
!e krwi w  dniach 13— 16 maja zaczęła się ksztafto- 

ać coraz dziwaczniej. Najpierw ujrzeliśmy dramat, 
iiiieniający się w tiagedję, która następnie prze- 
ierżlgała się w  komeoję, aż w  końcu z buchającej 

gniem 3 płomieniami „góry zmdLdła się mysz11 farsy.
Okazało. się, iż inicjator (czy też może tytko lde- 

Wtnik) buntu nie .nią! żadnego wyraźnego celu. Na- 
net ten rzekomy jedynie negatywny, demonstracyjnie 
-ysuwany „c e r , jalkim być miało obalenie rządu W i­

tosa, walką z korupcją... nie posiada! nawet pozioiru 
prawoopoaobiieństwa. Jeżeli bowiem cnodzi o połą­
czenie nazwiska b, premiera z aferami finansowemi, to 
przemóż faktem jest, że gdy ta sprawa swego czasu 
była na porządku dziennym, to wtedy p. Witos, popie­
rany by! właśnie pTzez piisudczyznę, a walkę z nim 
toczył obóz narodowy, prawica. Wystąpienie obecne 
przeciwko: Witosowi i nadużyciom, nie da się popru- 
stn wytłómaczyć, o wszak w ostatnich czasach nie- 
tylko o taktach w  tym kierunku,, ani nawet o pogło­
skach mow y nie było. Go więcej, właśnie Witosa raź 
przed przewrotem wyisunęk na premiera pnzeoież ta 
strona (obóz narodowy), która sanację finansowo-go­
spodarcza ujęła w  wyraźny pmgram, nie szermując 
czczym frazesem, jakim zaczęli operować „zwycięzcy11. 
Frazes ten jednak rychło zbankrutował i w  ich „zac- 
nem gronie", bo dokonawszy swego krwawego dzieła, 
„nie byli od tego", aby zaofiarować miejsca w  rządizde 
W iłairl; owej „szajce złodziejów". Oprócz innych pro­
pozycji warto przypomnieć, że m. in. zaproponowano 
tekę ministra także p. wiojewodzfe Brańskiemu, którego 
potem, gdy odmówił (cgy też za to, że odmówił), za­
czyna prasa lewicowa (,,Kurier Poranny" onże kanało­
w y) pomawiać o nadużycia z przed lat przesizio pół 
dziesiątka.

I inny fraz-s , cel*' (negatywny), w ysłąplenit prze­
ciwko Sejmowi, był obłudny, bowiem wtedy, gdy na­
sza izba trawiła czas bezpłodnie na czczej gadaninie, 
na partyjnych przetargach i gorszących awanturach — 
p Piłsudski palcem nie ruszył. Dopiero wtedy, gdy 
nareszcie Sejm i rząd koalicyjny zabrał się do roboty, 
nagle porwał się komendant i te zaledwie (od kilkuna­
stu dni) rozpoczęte pivce gwałtownie przerwał, w y ­
wołując zamęt.

Wreszcie nie może się utrzymać i to zapewnienie 
p. P., iż chciałby pożytecznie w  rządteie czy arrnji pra­
cować. Sposobności do tego miał bez liku, ale stale 
je odrzucał, ostatnio n» tydzień przed zamachem.

Pozostało więc tylko jedno przypuszczenie: p. Pił­
sudski chce zająć najwyższe stanowisko w państwie: 
stanowisko prezydenta. On sam przypuszczenie to po • 
iwierddił w  swej semsticyjnej mowie z dnia 29 maja, 
aby w dwa dni później nie przyjąć wyboru, który z ta­
kim teiurem był przeforsowany.

Nie przyjął, bo nie uprzytomnił sobie wcześniej, ja­
ką jest Konstytucja, bo niema zaufania dto tych, którzy 
go wybrali —  i wskazał na inną osobę, nr obecnego 
Prezydenta, który też przez lewicę oriaz wystraszone­
go „Piasta" i N P. R. tostal wybrany wedle rozkazu.

Sytucia w ytw orzył* się więc taka: faktyczny dyk­
tator, mając siłę, nie posiada programu, Sejm, mając 
program, nie posiada uiiy. Skompromitowała się je­
dna i druga strona, 7 w ied li się wielbiciele) j,komen­
danta" i zawiodło się społeczeństwo, którego przed­
stawicielstwo okazało dę yosłuszeniejisize świstowi ba­
ta, niż nakazom sumienia.

Na widlowmię wychodki trzeci Prezydent. Wziął

na siebie wielką odpowdeoizamość, aie gdzież jest siia 
morama i fizyczna, na której mogliby się oprzeć ? Co 
więcej, skąd weźmie tę niezbędną wiedzę i doświad­
czenie, któreby mu pozwoliły sprostać zadaniu? Wszak 
jest tylko wybitnym uczonym, ale laikiem w  tych dzie­
dzinach, na tem stanowisku, ktorem obdarzył go ka­

prys dyktatora i niegodne ustępstwo więlufcości Sej­
mu.

społeczeństwo pragnie spokoju, nie chciałoby wsąit- 
wić w  doibre chęci nowego Prezydenta, ale obawia się 
nowych eksperymentów, które od lat spychają Pol­
skę z drogi jej przeznaczeń. S. M.

zaprzysiężenie
Warszawa, 4. 6. (A W ) W  związku z terminem 

zaprzysiężenia Prezydenta RzplStej, marszałek Rataj 
wystosował do prez. Mościckiego, następujące pismo: 

„Zgodnie z punktem 11 regulaminu Zgromadzenia 
Narodowego, proszę Pana Profesora o przybycie w 
Piątek o godZ 12-tej ao gmachu Zarrucu Królewskiego 
w  Warszawie'1.; Podpisano: (— ) M. Rataj, przewodni­
czący Zgromadzenia NaioduWcgo.

Yarszawa, 4.6. (AW .) Ze względu na szozupłuiso 
miejsca w  sali zamkowej, publiczność nie została do­
puszczona, Bilety poprzednio wydane, zostały unie­
ważnione

iAterszuwr l 4. 6. (AW .) Zaprzeczają tu Katego­
rycznie pogfoskom. jakooy prawica nie chciała wziąć 
uldzialu w Zgromadzeniu Narodowem podczas przy­
sięgi Prezydenta. 1
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IGNACY MOSCICM 
TRZECI PREZ kDtJNT R/PLlTEJ POLSKIEJ 

złożył w dmu dzisiejszym przysięgę na wierność Kon­
stytucji.

Słoiioh ?. PrezytatiŁ i<ścickiegu
(Pożegnanie Lmowa )

Lwów. 3. .6 (A .W .) P. Prezydent Mościcki pneń 
opuszczeniem Lwowa przebywał na politechnice do godi. 
12.45 następnie zas udał się na wycieczkę samochodowi 
za miasto. Po przybyciu do domu nie przyjmował ni­
kogo, wieczorem, zaś odjechał z dworca kolejowego 
w kierunku na Warszawę. Na pożegnanie prezyaenu. 
zjawili się woj. Garapich, dowódca DOK Lwów generał 
Władysław SiKorski, prezydent miasta Nenmanp, 
dent policji, wiceprezesi izby handlowo-przemy 
cały szereg przedstawicieli instytucji spolecznyu 
dworcu znajdowała się licznie zebrana publiczność.

Rodziiz »a ia  Prezydenta.
Lwów. (A.W .) Małżonka p. prezydenta czuje się 

obecnie znacznie lepiej i wyieżdża w dniu jutrzejszym 
do Krynicy. Jest ona członkinią rady m. Lwowa i na­
leży do klubu postępowej demokracji. Na terenie Lwowa 
zaznaczyła się dłnższą działalnością humanitarną. Naj­
starszy syn p. prezydenta jest, sekretarzem poselstwa 
polskiego w T okjo, drugi czionkiem konsulatu polskiego 
w Amsterdamie, najmłodszy kończy studja na politech­
nice lwowskiej.
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PriypiisscgeJoy s iła d  jow ego r^ąc n.
W oru aw a , 2. 6. Prem.jei Bartel ma złozyć 

prawdopodobnie w sobotę łub ./ poniedziałek dymisję 
całego gabinetu, jako przeiściowego. Wedte wiado­
mości z kót miaroda|nych, prezydent Mościcki po­
wierzy misję tworzenia nowegc gabinetu prof Bmw. 
Jagiellońskiego Dr. Leopoldowi Jaworskiemu.

Tefcę ministra spraw wojskowych ocejmie marsz. 
PiłsudsKi, suarb —  prof. Uniw. Jagiell. Krzyżanowski, 
sprawy Zagraniczne —  Skrzyński, sprawy wewnętrzne 
—  Bobrzyński, rolnictwo —  sen. Stecki (Chrz. N.), 
oświatę —  prof. Dniw. Jug.ell. Stanirław Estreicher. 
Reszta tek wedle tej pogłoski jeszcze nie obsadzona.

Stairowslro Siem ^achedn^h.
Wielkopolski Komitet Wojewódzki Organizacji Obro­

ny Państwa na, posiedzeniu odbytem dnia 1-go czerwca 
w Poznaniu powziął następujące uchwały:

„Wyborem Piezydenta Rzeczypospolitej zakończył 
się nierwszy okres groźnegę wstrząśnienia, spowodowa­
nego buntem wojskowym w Warszawie. Niedalesa przy­
szłość okaże, czy Rząd zdoła rychło opanować skutki 
dokonanego zamachu i zagwarantować Rzeczypospolitej 
powrót na drogę praworządności i. społecznego ładu.

„Powołani przez społeczeństwo Ziem Zachodnich do 
obrony interesów państwuwych w tym zakresie, w jakim 
ono renę do tego przyłożyć może, stwierdzamy, że sta­
nęło przed- nami niebeznieczeństwo rozpętania się żywio­
łów wywrotowych, a w następstwie wzmaga się istnie­
jąca stale groźba naruszenia naszych granic państwowych, 

„Zważywszy, że spokój w tutejszej dzielnicy za­
wdzięcza społeczeństwo głównie wiaasom cywilnym 
i wojskowym, które zupełn.e zgodne z jego przekona­
niami zajęły stanowisko, żądać będziemy, aby nie wno­
szono w te władze rozstroju przez zmiany personalne, 
popóki nie będą przywrócone w pełni normalne warunki 

życia państwowego. ;

„Zapobiegać będziemy jakiemukolwiek osłabieniu 
sił zbrojnych na Kresach Zachodnich, czyby to miało 
nastąpić przez usuwanie materjałi. wrjennegc, czy to 
przez translokacje wojsk Jnb rezerw.

„Podobnie przeciwdziałać będziemy wszelkim zarzą­
dzeniom, mogącym podkopać życie gospodarcze Ziem 
Zachodnich, najwyżej tu z c«łej Polsk: rozwinięte, Jul» 
trwonić icn zasoby finansowe.

„Uważamy za niezbędne, by kierownicy i członkowie 
wszelkich organizacyj, mających na celu obronę porząd­
ku publicznego., trwali niezłomnie na swych stanowiskach.

„Urzędników i wojskowych wzywamy do mensuwu- 
nia się z zajmowanych posterunków mimo najcięższych 
konfliktów moralnych, ns jakie mogą być narażeni, 
w zrozumtenin, że tego od nicn wymaga wyższy interes 
Ojczyzny".

Poznań, dnia 1 czerwcr 1926 r.
,.Organizacja Obrony Państwa*4 

Komitet Wojewódzki.
St, Celichowski, Lisowski, Lutomski, Michałkiewicz

'Paczkowski, Z. Plucińśki, Rydieweki, Samulsbi, 
Thie„ Tylczyński.
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0 c o w y n  P re ^ ić e a c ie .
Pi agmąc ośw jetlić postać nowego Prezydenta 

Rzptóei z różnych stron, podajemy poniżej pełen 
pznanna i zapału artykuł, pochodzący Z'poza, iie- 
dakcji.

Nowy prezydent Rzeczypospolitej, pro-f... Ignacy 
Mościcki, mniej dotąd znany w  sterach politycznych, 
posiada imię naukowe, szeroko znane i cenione w  śwte- 
die naukowym ni-etylko polskim, alie i zagranicy. Na-, 
leży więc JO tego tak sympatycznego i wubudzajjącego 
zaufanie tjpu uczonego, który na wezwanie współoby­
wateli, poparte nakazem wtasnego sumienia, porzuca 
cichy warsztat uczonego dla głośnej i niebezpiecznej 
trybuny pnh+ycznej działalności. Kia kieruje takim 
człowiekiem ambicja —  sławę posiadł już na innem 
polu —  ani żądza rozgłosu —  zna diobrze zmienność I 
względność ludzkich dzieł i pomysłów — anii żądlza 
panowania i wywyższania się nad bliźnich _  przyzw y­
czaił się bowiem oceniać ludzi podług ich wartości, a 
nie stanowiska.

Uważać to można za zjawisko pożądane i radosne, 
że ludzie twotazego intelektu i myśli, wybiegającej ,po- 
zia chwilę dzisiejszą w ayzyiscłiość —  uczeni ^  zyskują 
uonaz to większy w pływ  na kierowanie losami zibioro- 
y/nśiCi i że dobór, dokonywany pirzez dojrzewające 
społeczeństwa, wysuwa ich na ozołlc kosztem ludzi 
dnia dzisiejszego. Mnssaryk, Paimleve, tłenriot, Móśeic 
ki —  oto ludzie tegu typu, których nie władna wola i 
ambicja, lecz zasługi własne i wola społeczeństwa w y  
sunęły na czoło.

Nie oneę tu mówić o prof. Mościckim, jako o uczo­
nym. Chcę jedynie tylno pondc parę szczegółów' o 
nim, jako o człowieku, zaczerpniętych z  czasu jego po­
bytu ,we Lwioiwie w  cnarakterze prof. Politechniki.

Żył tato przedewszystkiem swoją plraeą naukową, 
ży ł w  'grenie rodziny, której przykładną i wzorową był 
głową. Mieszkał skiomnie, ale dtosrtatndo na 3-irn pięt­
rze przy ulicy ŻybMkiewicza 24. Lecz dom jego, dom 
uczonego i społecznika, nie polityka, interesował się 
tem wszystkiem, co dla tworzącego się życia polskiego 
miało wage i znaczenie. Prof Mościcki, zaabsorbowa­
ny swojemu pracami!, nie często je opuszczał, miał je- 
dnair wyrooioną we 1 wowde, tak w  gronie _ bliiższem 
wisypółiptna-uu *ników i kolegóty, jak i -wszystkich cz^n- 
nie dia przyszłości narodowej pracujących, optuję cZ‘ '>- 
wieka, na którego można uczyć z caiłą pewnością. Nie 
zabiegając o to, był jednym z  najbardziej poważanych 
miieiszkaiuciaw miasta, był jednym z autorytetowi mora 
nyoh, uznrwanyUh powszechnie a meataKo-' ąnych 
przez nikogo, dla swej prawości, rozumu, charakteru i 
skiOiwnoM. Pani Mościcka ze iwej strony brała nzm- 
ny ulćMlał w  pracy społecznej i na rozmaitych polach i 
jakx> osoba pełna dobroci i ta to  zyskała sobie ogólną 
sympatię i uznanie, .

. .  onftaki można o nowym prezydencie powiedzieć, 
W  tylko poczucie wielkiego obowiązku odnowa go od 
warszra-ti. umiłowanej prafó. Przyjmując wybór, u- 
cziyuM to z głębi patriotycznej siwej dhiszy. .czystego su 
mietnfa i najszczerszej wioli by Ptofaoe jaknajlepiej siu ■ 
Ż-yć }  jdkntejepiej się ofcołc niej zasłużyć na tym nowym 
św%tmyh.„ a tek trudnym posteruidru pracy.

Lwowianin.

Prasa sowiecka o polityce fraucji.
Franek, un zdoła wykorzystać rwych zwycięstw nad 

Ab l-elJKritnem, —  Zależność finansowa.od Anglii,
Moskwa, 2. 6. „Izwiestja" zamieszczają orugi ar­

tykuł o sytuacji, wytwtomoznej przez zwycięstwo fran­
cuskie nad Abd-el-Ki iimem, Piismo przypuszcza, opie­
kając się na głosach D a ły  Telegrapb i Trybuny, wyda­
wanej w  Rzymie, że pomiędzy Angiją a Włocha nr, na­
stąpi porozumienie, które będfeiie dążyło dlo pozbawie­
nia Francji i Uisz^anjl wszystkich owoców jej zwycię­
stwa nad Abd-el-kjrimem i zada w  ten sposób decydu­
jący cios istniejącej obecnie niewątpliwie przewadze 
Francji i teszpanji na zachodnich wybrzeżach morza 
śródziemnego.

Izwiestja mniemają, że Francm nie będZit mogła 
zbyt uporczywie bronić swojego zwycięstwa, jest bo­
wiem w  zupełności uzależniona pod względem gospo­
darczym od Anglii wciąż nająć nadzieję na aZ3 skinie 
od Anglików pożyczki na dhgodnyCh warunkach. TwP 
też tłómaczy się niezw/kle uprzejmy ton, jaki mamo 
nieprzyjaznego stanowiska Anglji zachowują najbar­
dziej nacjonalistyczne organy prasy francuskiej w  sto­
sunku do Wielkiej B!rytanji.

7. M a s a  poragołowcą?
Paryż. (A W .f Prasa tutejsza podaje za .Daily Ex- 

pressem“ pogłoskę, że ppęmjer francuski p. Briand za- 
mieTza w  końcu rb. ożenić się. W  związku z tern. roz­
puszczano nawet pogłoski że myśli on o wycofaniu się 
z areny politycznej. Pisma prawicowe, a w  szczegól­
ności „Action Francaise", „Ayenilr" i ,F igaro1' zamiesz­
czają z powodu tego ssereg uszczypliwych notatek, 
W  szczególności „Action Francaise“ pisze, że ożenek 
ten jest wytłómaczony ze względu na bogactwo kandy­
datki p. ae Jourdan. Pismo ironiczni© zapytuje, czy jest 
ona pcinformowana o okresie młodości obecnego prem­
iera.

D7m’£ia jnbins*i szwedzkiego.
Sztokholm. (AW .) Po przeprowadzeniu głosowa­

nia nad sprawą zasiłków dla bezrobotnych, w  kióretn 
rząd nie otrzymał większości, mianowicie 104 głosów 
pńzeciw 114, gabinet socjalistyczny podał się db dy­
misji. Przeciw rządowi głosowały wszystkie prawico­
w e  partie, jak również centrum prócz dw óch członków. 
.Misję tworzenia mewego gabinetu krół powierzył człon 
kowti dyrekcji Banku Państwa, ĘdHmanowi.

Przewrót w Pormgaljl
Ogólny widok Lizbony, stolicy Pc,uu. /a****,

galji, którą powstańcy zdobyli bez rozle- “
w a krwi.

i n g r e s  b i s k u p i
Gdańsk, 2. 6. Wczoraj odbył się w tatedrze w 

Oliwie uroczysty ingres pierwszego biskupa gdańskiego 
0'ftoui'Ke. Uroczystość rozpoczęła się procesją, w której 
wzięło udział duchowieństwo katolick.e Woinego 
Miasta, wszystkie związki kotołickie, oraz kilkanaście 
tys. wiernych. Na czele procesji szła orKiestra policji, 
dalej Kroczył biskup pod baldachimem, który swego 
czasu uszyła i wyhaftowała dla klasztoru Cystersów w

a  g d a ń s k i e g o .
Oliwie królowa szwedzka Krystyna po przejściu % pro­
testantyzmu na katolicyzm, następnie szli Komisarz Gen. 
Rzplitej Strasburgor. Wysoki Komisarz L ig i Narodów 
ven Hemel, pr(zee Rady portu de Loes, prezydent Se­
natu gdańskiego Sahm, konsulowi© obcych państw itd. 
Po procesji odbyło się uroczyste nabożeństwo, celebro­
wano przez nowego biskupa. Polskie duchowieństwo 
składało lomagjnm nowemu biskupowi.

Litwini wypowiedzieli wo
pi

ilYilno, 2. 6. (A. W.) Mamy znowu do zanoiowa- { 
nia prowokacyjne i zaczepne wystąpienie Litwinów, ja­
kie zdarzyło się onegdaj na odcinku granicznym Bara­
nowo Mielażiuny, w rejonie miejscowości Kamelin IL  
Na odcinka kilkudziesięciu metrów policjanci litewscy 
poniszczyii orjentacyjne wiechy , graniczne, ustawione

jnę
•isMir wiącho^. gniiic^nym.
przez posterunki polskie. Oświadczyli oni naszym po­
sterunkom, że nie pozwalają odbywać patrolowania gra­
nicy dawnym trybem i na wystawienie nowych wiech 
się nie zgodzą.

Oczywiście K. 0. P. niezwłocznie przywrócił wiechy 
na dawne miejsce.

Kawa próba zakończę
J e - ł  o n o  p ra g n ie

Londyn, (ń W.) Sytuacja w konflikcie węglowym 
pozostaje niezmieniona. Strajk robotników trwa w dal­
szym Ciągu. Jednakże stanowisko zarówno przedstawi­
cieli przemysłu jas i strajanjącycn robotników wykazuje 
coraz mocniejszą tendencję do porozumi°ni« wywołaną 
fatalnemi skutkami strajku węglowego. Dowodem tej 
dążności do porozumienia jest wyzuaczenie za zgodą

nia stt ajim w Anglji.
>niem o b u  £ V c n .
stron obu narady, stórapy miata obrać neutralnego ar­
bitra. Miaiby on za zadanie zbadame warunków pod­
jęcia pracy i  wydania wyroku rozstrzygającego zatarg.

• Możliwe, że przewodniczący ten w razie traanofiol 
wyłonienia odpowiedniej osobistości za porozumieniem 
przedsiębiorców i robotników będzie wyznaczony.

„Milo słegi- pjozątk.
A n g jlja  o łab ion t

Londyn, (A. W.) W dalszym ciągu wzrasta silnie 
brak węgla wywołany strajkiem robotników węglowych. 
W Scneffeid je d e n  l.o  d ru g im  g ; st o n e  sa  
p iece  w ie lk ie g o  p rzem ys łu . Powoduje to oczy­
wiście t. zw. bezrobocie strajkowe. Pisma zwracają 
uwagę, że strajk generalny choć krótkotrwały tak dale-

leos koniec żsjo^ny“
a p r z e . s t r a jk .

ce wywołał osłaoienie przeurysłn w Anglji, że strajk 
robotników węglowych już po miesiącu daje sie bardzo 
odczuwać, gdy tymczasem podczas ostatniego strajku w 
r. 1921 dłuższy nawet okres oezrobocia w przemyśle 
węglowym nie miał tak poważnych następstw.

Anglii grozi e g
Z a g 3 u ’*P a s  z ó  n a  a , en re  p o f :i y e t i i

Londyn. (AW .) Domosizą tu z Kairu o konferencji, 
na jaką zaproszony zositał znany pizecirwnik Anglji. 
przywódca niepodliegłościo^ców egipskich, Zaglul-Pa- 
jza p-rzez angielskiego komiilsainza w  Fgiipoie, Georga 
Lloyda.

Konferencja, która trwałą przeszło 2 godziny, nie 
dała,, jak komunikują, żadnego pozytywnego wyniku. 
Żaglłul-Paisiza, który konferował z ■władzami ańgielskie- 
poraz pieiy^szy od czasu zamordowania Sir Daria, w y­
kazał w  rt ikowanlach zwykłą sobie nieustępliwość. 
Stało się Jakże wiadwmem, że Zagiml-Pasza podjąłby 
się utworzenia rządu, o czieim oświadczył p. Lloydowi1.

Złożony w  tym kierunku raport komisarza angiel-

ipsfc e zapalenk
e j .  —  N ie p o k ó j  o  k a n a ł  S i i^ jk i .

skiego spowodował uchwałę ctziś itkończonea Rady Ga­
binetowej, w  której ta postanawia obstiT anie przy de­
klaracji z 1922 r., ząb'eizpieozająicej kanał Sneski. Jedno­
cześnie oacjalne enuncjacje Rady Gabinetowej wskazy- 
wiały na poważne niebezpieczeństwo', jakie pociągnęło­
by Za sobą utworzenie przez Zaglula Daszę rządu. P0- 
stari'Oiwfoiiic< również wysłanie do Zaglula Pa^zy noitę. 
wzywającą go do szanowania zagwarantowanych po­
przednie,mi umowami interesów Angiji.

W  razie odmowy Anglja zażąda oidtoczema parla­
mentu, w którym zwolennicy prze ciw angielski ego kur­
su, wyznawanego przez Zaglulę Paszę, posiadialfą zde­
cydowaną większość.

N i e m i e c k i  g lto s, r o z w a g i
N a  t le  r o liŁ w a ń  p e lsk e -n fe m  iecf ich .

ko„
Wobec ponownego podjęcia polsko-niemieckiego Fro- 

wań handlowych ożywiła się znowu dyskusja na ten 
mat w prasie nemieckiej.

W berlińskim Bórsen Conrier ukazał się w tych 
dniach artykuł pod tytułem: „Nowe położenie." Antor 
artykułu tego, poseł do parlamentu Kzeszy di. Oremer 
zaznacza w swoich wywodach m, in., że niemiecki eks­
port do Polski w ostatnim roku przed rozpoczęciem 
niemiecko-polskiej wojny gospodarczej dosięgał wysokiej 
stosunkowo cyfry 400 miljonów marek złotych.

Poseł radzi wyraźnie rządowi Rzeszy, żeby stanów* 
czo wykorzystał obecną okazję dla zawarcia sprawied­
liwego dla obydwu państw sąsiednich Iraktatc handlowe­
go. Autor ntemiecki przyznaje, że nadzieje tych Niem­
ców, którzy wierzyli, że zmuszą Polskę przez wojnę 
celną na kolana, dozuały wielkiego rozczarowania Po- 
łdżenie śląskiego przemysłu węglowego w Rzeszy po­
gorszyło się raczej przez wojnę z Polską, gdyż kon­

kurencja polskiego eksportu węgłowego dała się Niem­
com pokaźnie we znaki na zagranicznych rynkach zbytu. 
Esporl niemiecki do Pylski doznał szkód olorzymies, a 
politycznie Gdańsk i Górny Śląsk niemiecki poniosły 
przez długotrwającą wojnę handlową polsko-niemiecką 
wielkie straty „Na skórze niemczyzny", pi3ze poseł dr.
1 -reme; dosłownie, w Gdańsku i n? niemieckim Górnym 
Śląsku rozgrywa się najDoleśniej walka gospodarcza 
dwóch tych państw sąsiednich.

Zawarcie traktatu handlowego z Polską leży więc 
w interesie także Rzeszy, a obecna koalicja rządowa 
uzyska większość dla daleko idącego traktatu handlo­
wego polsko -niemieckiego nie dbając o opinję nacjona­
listów. „Poseł dr. Creraer w końcu dochodzi do wniosku, 
że gabinet memiecki powinien zmienić swych delega­
tów do rokowań z Polską, gdyż ci okazali, że uważają 
granicę polityczną za mur chiński także pod względem 
gospodarczym.
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A ;-ig -'J -i  z a t r u w a  k i d z k o ś c .
J u k  n r fg lą d a  g ir a w d a  c h iń s k a  n a  t e r e n i e  L i g i  N a r o d ó w *

G e n e w a , 2. V I. Podczas obrad komisji L igi Na 
rodów dia zwalczania handlu opium przyszło do ostregó 
konfliktu orijdzy delegatem angielskimi chińskim. Dele­
gat angielski zarzucił Chinom, że importują rocznie 
200 klg, opium z Niemiec rzekomo dla celów leczniczych. 
Na to odpowiedział w bardzo ostrej formie delegat

chiński, że Anglja zatruwa kokainą i opium cały świat 
i pragnie scentralizować w swem ręku handel truciznami. 
Tutaj zaś na terenie L ig i Narodów występuje jako d o  
btoczyńca ludzkości przeciw handlowi truciznami.

Po tym incydencie posiedzenie zamknięto.

^ a n u i H x t i * :  s y p i e  s i t  w  g r u z y .
I&OO ludzi paJło *fia.*ą bombardowania.

Londyn. (A. W.) Według wiadomości z Damaszku 
doszło na przedmieściacn ao ostrych waik z powstań­
cami, przyczem 30 powstańców zostało zabitych. Ogólne 
szkody, spowodowane ostrzeliwaniem miasta dochodzą 
do 7( 0 000 funtów szterlingów. W samem mieście

zniszczono 1200 domów i 400 sklepów. Liczba zabitych 
wynosi przeszło lOOu osób. Pod gruzami zLajduje się 
jeszcze 600 trapów. Ludność obwinia o zniszczenie 
miasta głównie armeuozyków i czerkiesow.

Sprawiedliwość ozy mściwość sow ieo la f
S i i r a w y  w ^ i i i r  s ą d u  k i j o w s k i e g a .

Moskwa a W Według doniesień z Kijowa zakoń­
czył się tam wielki proces przociwKO zamieszanym 
w aferę nadużyć kijowskiej milicji.

Czterech podsąduych zostało skazanych na zasto­
sowań e najwyż&żogo wy miaru kacy rozstrzelania, dwóch 
z podsądnycn suazauo na i.0 lat więzienia, d flócL w tern 
naczelnika okręgu guoernialnegc milicji p. Kulikowskiego

na 5 lat, naczelnika Zaopatrywania Aprowizacyinego na 
całą Ukrainę Lhjiosiego na 7 lat.

Oprócz tego kilku ludzi suazano na 5, 3 i 2 lata 
więzienia, 30 znś uwolniono od odpowiedzialności. Jest 
to wyrok, który może oyć zinnieniony drogą dekretu Rady 
Komisarzy Ludowych (J.S.S.R. Obrońcy udali się do 
Charkowa dla uzyskania łasm dla skazanych.

T r  w s ^ s tk o  ’ esf sposób.
R sr ir i a n g ie ls k i  z a p o b i e g a  jfctej." s e w i^ c k ie j .

Londyn, 2. 6, Angielski minister spraw wewnę-I ta wymierzona jest przeciw akcji pomocy ze strony So- 
trznych gamierza na mocy ustawy wyjątkowej zabronić ' wietów, na, rzecz strajkujących górmhow angielskich, 
wprowadzania kapitałów obcych z zagranicy. 0 stawa * --------------

P « I a c y  w  I H i e m c z e c I f ę
J a k  s ię  t ę p i  s z ! i « t ly  p o l s k ie  >

Mimo zapewnień niemieckich, że rozwój szkolnie, wa 
mniejszościowego w Prusach ma zapewnioną wszelką 
swobodę, w praktyce p-zeciw szkoie polskiej sprzysięgły 
się wszystkie metody systemu germanizatorskiego. Jed-' 
nym ze środkow ostatnio zastosowanych na Śląsku Opol­
skim, to anonimowe ulotki rozrzucane w gminach, po­
siadających polskie szkoły mniejszościowe. Treść ich, 
obliczona na teroi gospodarczy i moralny, jest nastę­
pująca; .

„Dziesieć pytań do podatnika niemieckiego gminy 
Wielki Dobrzyń (Gr. Ddbern).

V  Jaka gmina pozwala sobie jeszcze na polską szaolę? 
Gmina Wielki Dobrzyń.

2. Dla iłu dzieci? —  Dla 2<?.
3. Kto musi opłacac ten Iuksus? Niemiecki podatnik 

Wielkiego Dobrzynia.
4. Czjje to są dzieci? Przeważnie połskich chłopów.
6. Ozy oni utrzymują gminę? Prawie wszyscy wnieśli

reklamacje i płacą mniej podatKÓw niż ronotmk, 
przedsiębiorca, chałupnik i urzędnik,

6, Kto uczy w tej szkole? —  Pewien młody nauczy­
ciel —  który jakiś czas przebywał w Krakowie. '

7. Dlaczego w Krakowie? Sami dajcie na to odpo- 
. wiedź.
L  8. Kto musi milczeć w tych sprawach? —  Niemieccy
■  obywatele. Polacy mogą agitować.
I  9. Kto jednan nie musi milczeć? Niemieckie zastęp- 
r  stwo gminne.
| 10. Kto jednak śpi? Niemieckie zastępstwo Wielkiego 
I Dobrzynia.

Niemieccy przedstawiciele gminy, zbudźcie się. Nie­
mieccy podatnicy, zbudźcie się.. Robotniku, chałupniku, 
Rrz^dirkn, kupcu, czy ponosisz straszliwy ciężar podat­
ków dla Wielkopolskiej agitacji? My nie potrzebujemy 
polskiej szkoły. Kto chce swoje dzieci po poisnu Wy- 
■jhowywać, niech sobie to sam opłaca, albo niech się 
Łzen iesie do „polskiego raju". My Niemcy płakać za 
H m  nie będziemy. Polacy w Województwie pokazują 
Ram, jak się to powinno robić. Uczmy się od nich. 
BPiecz z polską szkołą".
| „Cel tej nikczemnej odezwy —  piszą opolskie No­
winy Codzienne — jest wyraźny zupełnie. Fałszem i 
pbłudą, dyktowanemi nienawiścią do polskiej szkoły, 
jchce się wygrać obojętnych obywateli wioski przeciw 
"odzicom, posyłającym dzieci swoje dc szkoły polskiej. 
N e zdołało szykanowanie dzieci i rodziców polskich od 
wieść ich od słusznej sprawj, ażeby jednak &adać cios 
szkoła eolskiej, buntuje się współmieszkańców wioski,
■ wzywa do walki metylko ze szkołą polsną, ale, i ta 
cel ukryty, z dzieckiem i rodzicami poLssimi".

Z żalem stwierdza Dziennik Berliński, że ze strony 
władz niemieckich nie widać żadnego skutecznego prze­
ciwstawiania robocie, obliczonej na zgubę szkoły pol­
skiej i polskości. Ludność polska, nie czując ochrony 
praw swoich, zależna gospodarczo i teroryzowana oora,z 
to innym niecnym występem germ ani zatorów, jest oez 
silna wobec tej nawały panoszącego się geimanizator- 
stwa. Zarazem jednak wysuwa Dziennik w następstwie 
takich metod walki ze szkołą polską „konieczność grun­
townej rewizji naszych środuow działania w sprawie 
polskiego szkolnictwa oraz w sprawie środków obron 
nych przeciw germanizatorskiej nawale, środki te ist­
nieją. Zdobytych jut placówek szkolnych likwidować 
nam mimo wszelkiego wrogiego ucisiru nie wolno. Znaj­
dziemy środki obronne, z którymi sprawcy obecnego 
niszczycielskiego systemu we własnym interesie będą 
się musieli liczyć. Przyjdzie czas, że niszczyciele sami 
pożałują swego haniebnego spustoszenia” .

Sprawa edszkodowaó
dla rodzin b. oamsjącycii.

Teks wniesionej do niemieckiego Reichstagu ustawy 
o odszkodowaniach dla rodzin byłych panujących niezbyt 
się różni od poprzednich projektów kompromisowych. 
Głównym punktem tej ustawy jest stworzenie spec ja l­
nego sądu Rzeszy, który na wniosek rządu krajowego 
albo członka b. domu panującego będzie orzeka! o pre­
tensjach JKsiaząt, i przyznaniu im odszkodowań. Do 
sądu tego będzie również należała wykładnia zawartych 
już poprzednio umów dobrowolnych.

W sejm.e pruskim doszła w czasie obrad nad bud­
żetem mmisierjum finansów do burzliwych scen w związku 
ze sprawą wywłaszczenia nyłych par.ująoycln Poseł 
niemiecko-narodowy von Bohr zarzucił ministrowi spra­
wiedliwości, że wiadomości urzędowych używa do tego, 
aby występować przeciwko książętom. Polityka upra­
wiania rabunku musi być przez partję niemiecko-naro- 
dową odrzuconą.

Na atak ten minister sprawiedliwości odpowiedział 
w ostrr i stanowczy, sposób. Oświadczył on, że mają­
tek, który Jawniej należał do korony, był i  jest właści­
wie majątkiem państwa. Słowa te wywołały szalone 
wzburzenie na prawicy. Hałas i okrzyki zagłuszyły 
przemówienie ministra, który dopiero po dłuższej chwili 
mógł mówić w dalszym ciągu, zazncczając, że iako 
minister pruski -.czynił wszystko, aby nie uszczuplać 
praw majątkowych swego państwa, gdyby zaś działaj 
inaczej, me spełniłby swego obowiązku. Wreszcie mi 
nister wyraził nbolewanie, że rząd Rzeszy nie załatwi! 
w swoim zakresie sprawy odszkodowania książąt.

Kto hąMe prym&s@ff Polski ?
„Dziennik Poznański" przynosi następującą wia­

domość: Sprawa obsadzenia arcybiskupstwa gnieź­
nieńsko- poz n a ń s k i e g o, po dziś dzień jeszcze znajduje 
się w  sferze projektów, Prasa śląsKa donosi rzekomo 
ze źródła watykańskiego, że arcybiskupem gni-eźmeń- 
sko-poznańsKim po ś. p. kardynale Dalbo-rze ma zostać 
ks. biskup Hlond, dotychczasowy biskup diecezji ślą­
skiej. W  ten sposób na osierocone biskupstwo śaąskie 
ma być powołany dotychczasowy biskup częstochow­
ski, ks. dr. Kubina. —

Wiadomość tę należy .przyjąć z zastrzeżeniem.

Dym isja gen. Szeptyckiego,
Pisma warszawskie donoszą, że gen. Szeptycki na­

desłał na ręce p. marszałka Rataja, jaso zastępcy pre­
zydenta Rzeczypospolitej oraz ministra spraw wojsko- 
wyoh telegraficzne zgłoszenie swej dynrsji.

GEN. MALCZEWSKI W WILNIE

Dnia 31 z. m. przywieziono do Wilna internowane­
go gen. Malczewskiego. B. minister uwięziony jest 
wspólnie z generałami Rozwadowskim. Zagórskim i 
Jaźwińskim. (AW .)

Przez m m l pi  ̂„nawarzyli sofele piwa‘\
Los Angeios. (AW .) Wielkie zaniepokojenie w tu­

tejszej ambasadzie rządu rzeszy wywołał fakt w ykry­
cia handlu piwom, jaki zorganizowała załoga stacjono­
wanego tutaj krążownika „Hamburg", który zawinął 
kilka-dna temu do Los Angeios. Fakt ten jest nieprzy­
jemny dla Niemców, zwłaszcza ze względu na to, iż 
jest to pierwsza wizyta niemieckiego okrętu wojenne­
go po czasu'wojny. To też krążownik niemiecki był 
z wielką sympatią przyjęty przez ludność miasta, a 
zwiaszczą oczywiście przez kokynję niemiecką.

Uwagę policji zwróciła jednakże zbyt wielka ilość 
ludzi, zachodzących na okręt. Wysłanych w  przebra­
niu cywunem dwóch agentów policji potwierdziło do­
niesienia, które otrzymała poii-cja, że na pokładzie krą­
żownika jest sprzedawane bez- żadnych ograniczeń 
piwo.:

Pi asa amerykań-ska w bardzo gwałtownym tonie 
krytykuje postępowanie gości, którym władze amery­
kańskie zaufały tak dalece iż nawet nie uznała za 
wskazane rozciągnięcie kontroli nad zachowaniem za­
łogi okrętu.

Zaniepokojenie niem-ców wzrosło % chwilą, gdy w 
szeregu wpływowych p-ism amerykańskich pojawiły 
się pogróżki, w  których pisma dawały wyraz swojemu 
poglądowi na konieczność zrewidowania ewentualnej 
decvzji co do zwrotu nie-mcom skonfiskowanych przez 
rząd Stanów Zjednoczonych w  czasie wojny majątków.

^nrzhwy obcliód Irwawfcj wzDfcy.
PwkltL Donoszą z Szanghaju o starciach, jakie się 

wyw iązały pomiędzy oddziałami nacjonalistów chiń­
skich^ a cudzoziemcami, zamaeszknjąccml wschodnie 
dzielnice miasta w  związku z rocznicą krwawych starć 
30 maja 1925 foku. '

-Ponieważ na rocznicę te były przez skrajne ele­
menty chińskie zapowiedziane przeciweuropcjskie eks­
cesy, dzielnica biała uzbroiła zdolnych do noszenfe b;,o ; 
ni europejczyków. Chińczycy prowokowali watkę alhroj 
ną z poszczcgólnemi przechodniami białej rasy, a na­
wet napadami tłumów chińskich na samochody i tram ­
waje. Policja z wielkim trudem przywróciła spokój 
przeprowadziwszy tłumne aresztowania.

I P i - K - e g i ą *  p o l i t y c z n y .

WŁOCHY A POLITYKA MAROKAŃSKA.
Rzym. (AW .) Włoskie pisma donoszą, że rząd 

włoski me przestał domagać się uwzględnienia swych 
żądań przy reguiacji stosunków -w Maroko. Rząd w io­
ski nie aopuści do tego, aby zo-sitał wykluczony od! u- 
czestnictwa w konferencji w sprawie Tamgera i Za­
znacza, że ostateczna decyzja co dio konferencji n*OŻ« 
zapaść tylko za zgodą Włoch i Ameryki.

REW OLUCYJNY Za MEF W  PORTUGALA.
Londyn. (a W .) Wiadomości. które nadchodzi ru *  

Ponugalji przeczą sobie, dając .obraz zupełnego chao­
su. Według jednych bowiem wiadomości u rezydent ne.v 
publiki Mahadb niechętnie usposbicny do zamachu, tt- 
siąpił. Z drugiej strony informują że CabecadeC, przy­
wódca Pronunciamenta, który miai stworzyć gajbinei. 
wojc-kowy, również podał się do dymisji.

K O N iLC  Z A T a PGTJ G M O S S U L .
Lotdyn. (A W .) W  dniu wczorajszym podpisany 

został traktat między Auglją, Irakiem i Turcją, regulu­
jący za+a-g mossulski. Z pism dzisiejszych jedynie 
„Daily Telcgraph" poświęcą tej sprawie diuższy arty­
kuł, w  którym wyraża przekonanie, że dużo jeszcze 
trudność: stać będzie na dr o oz e wstąpienia Turcji dc 

j Ligi Naroaów. Nie wiadomd,, jak daleko idą zpbowiąza- 
L nia Turcji wobec Rosji sowieckiej i czy pozwalaja one 

na dokonanie tego aktu, od którego zależeć będzie osta 
teczne ustalenie stosunków pokojowych w  krajach Bili-* 
skiegdi Wschodu.

RABINDKANATH TAUORE W  RZYMIE.
Rzym, (A W .) Przy-byf do Rzymu indyjski poeta Rabin 

dranath Tagore, jako gość rgądu. Rabindranath przybył z 
licznym orszakiem i zamie-szKat w pierwszorzędnym hotelu. 
Zabawi on w Rzymie kilka, tygodni i weźmie udział w  licz­
nych uroczystościach, urządzanych na jego cześć. W  rozmo­
wie z dziennikarzami wyraża się on entuzjastycznie o W ło­
szech i o faszyźmie Przybycie tego  znanego poety,, a zarazem 
hinduskiego działacza narodowego nie jest pozbawione zna­
czenia politycznego'i prawdopodobnie pozostaje, w związku z 
niedawną podróżą do1 Indii pewnego wybitnego parkmenia* 
rzysty włoskiego.

W ĄTPLIW E POWODZENIE POŻYCZKI 
WEWN. W  ROSJI.

Moskwa. (AW .) Najwyższa rada gospodarcza wo­
bec lupełne-go zatamowania ruchu budowlanego, posta­
nowiła w porozumieniu z komisariatem skarbu rcizpisa- 
nie .pozyczki wewnętrzne! w wysokości 40 mii®, rb, 
Pożyczka ta miałaby być w  całości użyta n? subwen­
cje dia rucnu buoowhnego w  kraju.

Tutejsze sfery gospodarcze wyniki tej akcji pożycz­
kowej oceniają z daleko idącym sceptycyzmem.

ZATARG W  ANGIELSKIEM STRONNICTWIE 
URERALNEM.

Londyn, 2 Ćj. Lloyd George zwołał na czwartek 
posiedzenie frakcji stronnictwa liberalnego. Z -Jzieji- 
ników liberalnych tylko „Wcstminster Gaze-tte" st^e 
Po strome Asąuitna przeciw grupie Lloyd George‘a, 
Wszystkie dzienniki stwierdzają zgodnie, że rozłam w 
stronnictwie jesn zupełny.

SWOBODA SOWIECKA I LIBERALIZM WŁOSKI
Berlin. (A W.) Ogólną wesołość, jak donoszą ? 

Rzymu, wywołała tam scena, rozgrywająca się na 
przyjęciu przez skretarza stanu Gran dii egc przedstawi­
cieli prasy zagranicznych. Gay 'przedstawiciel Sowie­
tów zapyta! Graitdiego o stosunek dc prasy w: związku 
ze wspaniałą swobodą, jaka panuje w e Włoszech, Gran 
di odpowiedział, że w  każdym razie swoboda, która 
panuje pod rządami Sowietów, nie idzie tak dalekc, jak 
liberauzm rządu "tOŁKiego.
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i Rzeczny prąd źródłem energii.
Po raz pierwszy ndalo się inżyniero­

wi Suess wykorzystać naturalny bieg rzeki 
celem otrzymania elektrycznej energji. 
Zagadnienie to było dotychczas nierozwią­
zane. Suess posługuje się, dla tego celu 
turbiną puszczoną w ruch w Dunaju pod 
Wiedniem. Robi ona 1600 obrotów na 
minutę i daje 100 000 HP godzin rocznie.

Rzym będzie pierwszem miastem w Europie
p r z e p o w ia d a  M u s s o l i i t i .

Dyktator wioski Mussolini pragnie przywrócić Rzy 
mówi dawne jego wszechświatowe znaczenie.

Świetność starożytnej Romy upadla bowiem skutkiem 
niedbalstwa wieków średnioh, gdyż me umiano wyzyskać 
autorytetu świętego miasta i nie dbano o jego rozwój, 
zadawalając się pielęgnowaniem ruin.

Mussolini, człowiek nowożytny, czci wprawdzie da­
wne pamiątki, lecz obok nich pragnie widzieć nowe życie.

W tym celu rząd włoski rozpocznie w najbliższym 
czasie roboty około odnowienia dawnego portu rzym­
skiego —  Ostii, dokąd zajeżdżać będą największe 
okręty świata.

Ostia leżała ongiś nad morzem i była miastem por- 
towem, Z biegiem czasu zasypały przystań ławice piasku 
i morze odsunęło się na cztery kilometry od miasta.

Pian odnowienia starożytnego portu zamierza Mu­
ssolini uskutecznić w przeciąga 5 lat.

Wtedy Rzym, liczący obecnie niespełna miljon mie­
szkańców urośnie jak na drożdżach i stanie się, —  we­
dług przepowiedni Mussoliniego —  pierwszem miastem 
w Europie.

lak jedno z drągiem pogodzi?
Lwów, (A.W.j P. Prezydent w rozmowie z przed­

stawicielami świata naukowego poiitecnnijń lwowskiej 
zapowiedział, że za kilka tygodni przyjedzie do Lwowa. 
Będzie on podtrzymywał kontakt ze swymi współpraco­
wnikami i kontynuował swe prace naukowe.

25=lecie kard. Dubios.
P a r y ż ,  1. V I. Kardynał Dubois, arcybiskup Pa­

ryża, obchodził dziś 25-cIo lecie piastowania godności 
biskupiej. Na uroczystości, która się odbyła w katedrze 
Notre Dame, obecny był reprezentant prezydenta Dou- 
mergue’a.

A Krwawy deszcz.
Niezwykły objaw atmosferyczny w Jugosławji.

W najbliższej okolicy Zagrzebia spadł w tych dniach 
krwawy deszcz.

Po gwałtownej burzy gradowej połączonej z piorn- 
nami okryły się nagle oDłoki purpurą i spadły na ziemię 
krwawe krople, barwiąc czerwienią pola i drzewa.

To zjawisko wywołało prawdziwą panikę wśród za­
bobonnego ludu kroackiego.

Paniczny jakiś przestrach ogarnął mieszkańców 
miejscowości nawiedzonych krwawym deszczem.

Starzy Indzie poczęli przepowiadać blizką jakąś 
I katastrofę w rodzaju wojny, moru lab końca świata.

Kościoły napełniły się ludźmi, a po drogach zaroiło 
się od błagalnych procesyj.

W kilku wsiach przerwano wszystkie roboty, bo 
Bkoro ma być koniec świata nie warto się już trudzić.

Z wielkim mozołem opanowały władze to powszech­
ne zdenerwowanie tłumacząć, iż czerwony kolor deszczu 
pochodzi z osadów rzecznych i wysuszonych bagnisk, 
które znajdują się w niektórych dolinach Krasu.

Katastrofa samolotu we Francji.
Cztery osoby ranne. —  Inny samolot przepadł baz 

wieści.
Paryż. (AW .) W ydarzył się tu znowu wypadek 

samolotowy. Francuski samolot pocztowy linii Pa­
ryż—Genewa—Ljon, w  którym znajdowały się cztery 
osoby, z powodu nagłego zepsucia motoru zmuszony 
był lądować w  pobliżu Clermoot, przyczem samolot do­
znał poważnych uszkodzeń. Wszyscy 4 pasażerowie 
ranni. Poszukiwania samolotu linji Berlin—Paryż—Lon 
dyn, który zaginął w  okolicach na północ od Paryża, 
nie doprowadziły do rezultatów. Panuje przekonanie, 
że samolot ten był chwycony przez potężną wichurę 
i zaniesiony gdzieś w okolice kanału La Manche.

KATASTROFA POWODZI.
Triest. (AW .) Triest i okolice zostały dziś nawie­

dzone katastrofalnym oberwaniem się chmury. Ulice 
miasta znalazły się momentalnie pod wodą, tak, że 
wszelka komunikacja w  mieście została przerwana. 
Woda wdarła się do piwnic domów. Stratb material­
ne są bardzo duże.

KATASTROFA SAMOLOTOW A W  JUGO- 
S Ł A W JL

W  Nowym Sadzie wydarzyła się straszna katastro­
fa samolotowa. Kapitan lotnik Iwo Schuman z pilotem 
Kalila odbywał lot próbny na samolocie, pochodzącym 
z nowo otwartej fabryki samolotów w Nowym Sadzie. 
Na znacznej wysokości motor odmówił nagle posłu­
szeństwa i samolot runął gwałtownie na ziemię. Kpt, 
Schuman spadł do Dunaju i znikł w  fałach, pilot Kalila 
spadł wraz z samolotem i poniósł śmierć na miejscu.

Z d u m ie w a ją c e  o d k ry c ia .
Naukowe badania życia i rozwoju roślin.

Jedyna w swoim rodzaju placówka naukowa świę­
ciła w tycb dmacii 10-Jecie swego istnienia. Jest nią 
„Bose-Insiitute“ w Kalkucie, nazwany tak od imienia 
swojego kierownika. Instytucja ta, zorganizowana sta­
raniem władz angielskich i indyjskich i hojnie zasilana 
przez możnych protektorów nauki z całego świata, ma 
na celu . stworzenie najkorzystniejszych warunków do 
badania życia i rozwoju roślin, jakiemu poświęcił się 
słynny uczony indyjski, sir Y sgad is  Chandon Bose. 
Dzięki bogatym zasobom materjainym, a nadewszystko 
genjalnej pomysłowości uczonego kierownika wyposażony 
jest Instytut w najbardziej precyzyjne przyrządy, ułatwia­
jące pracę jemu samemu i licznym jego asystentom. 
Bose, laureat Nobla i członek licznych akademji na 
obu półkulach, nasampierw zwrócił na siebie uwagę 
nczonego świata odkryciami z dziedziny fizyki, miano­
wicie odkryciem specjalnych- promieni, przewyższają­
cych wielokrotnie siłę przenikania i prześwietlania ciał 
promieniami Rontgena. Główną wszakże dziedziną jego 
pracy jest biologja i fizjolog'ja roślin. Na podstawie 
całego szeregu doświadczeń wykazał, że rośliny, tak samo 
jak ludzie i zwierzęta, posiadają organy zmysłów, a także 
serce i puls, których uderzenia wymierzył zapomocą 
subtelnie skonstruowanych aparatów własnego pomysłu. 
Jak obieg krwi utrzymuje w stałym rucnu serce zwie­
rzęcia, tak same oddziaływa krążenie soków na serce 
rośliny.

Z racji wspomnianego jubileuszu Instytutu przepro­
wadził Bose doświadczenia, któremi wprawił w zdumie­
nie zgromadzonych na uroczystości uczonycu. Zna r ko­
ty zaw a ł on roślinę silnemi kwasami i dowiódł, zapo­
mocą pfecyzyjnych swoich aparatów mierniczych, że pod  
w pływ em  narkozy potęguje się w wysokim stopniu 
czynność serca rośliny, poczem wpada ono w rodzaj 
letargu, podczas którego ustaje bicie jej serca i pulsu.

Nietylko wszakże badaniami teoretycznemi, lecz 
i obmyślaniem praktycznych ich stosowań oddaje uczony 
indyjski nieocenione usługi światu. Jego zasługą jest 
wyzyskanie magnetycznych sił ziemi dla pobu ­
dzenia wzrostu i rozwoju  roślin. Że elektryczność 
wpływa dodatnio na rozkwit roślinności, wiadomo oddawna. 
Wszelkie jednak próby wykorzystania w tym celu elek­
tromagnetyzmu ziemi nie dawały praktycznych wyników 
ze względu na koszt uruchamiania potrzebnych do tego 
aparatów, o wiele przewyższających możliwe do osiąg­
nięcia korzyści materjalne. Dopiero prace Bose-Institute 
wytknęły drogę do zbudowania aparatu, który dzięki 
proste] a pomysłowej swojej konstrukcji umożliwia do­
starczanie roślinie równocześnie magnetyzmu ziemi i elek­
tryczności atmosferycznej przy bardzo nieznacznych 
kosztach funkcjonalnych., Doświadczenia, przeprowadzone 
zapomocą tego aparatu w* winnicach francuskich wy­
kazały, że oddziaływanie skombinowanych w ten sposób 
sił elektro magnetycznych znakomicie sprzyja zbogacenin 
substanpji, którem. roślina się odżywia, ułatwia jej 
wchłanianie ich i tem samem znacznie przyśpiesza jej 
wzrost i bujny rozkwit.

W YNIKI BADAN UCZONEGO CZESKOSŁOWACKIE- 
GO PODCZAS W YPR A W Y  AMUNDSENA NA BIE­

GUN PÓŁNOCNY.
Praga. (CEPS.) W  tych dniach powrócił do Pragi 

asystent państwowego instytutu radiologicznego, dir. 
Behcunek, który uczestniczył w  ostatniej wyprawie A- 
mundsena, Dr. Biehounek dokonał pedezas lotu na 79 
stopniu szerokości geograficznej w okolicach Kings- 
fcayu pomiarów radioaktywności powietrza i zasadni­
czych czynników elektryczności atmosferycznej. Dr.

Biehunkowi udało się stwierdzić szereg faktów dotych­
czas nieznanych i zebrać obszerny materjał, który 
obecnie opracuje teoretycznie i opublikuje. Aparat mie_r 
niiczy państwowego instytutu radjologicznego umiesz­
czony był w gondoli sterowe* „Norge“ , dzięki czemu 
i podczas lotu (z Kingsbayu tarzez biegun północny na 
Ąlaskę) dokonywano obserwacje. Rezultaty tych ob­
serwacji nadesłane zostaną Wkrótce do Pragi.

„ŚW IĘTO MATKI44 PORAŹ PIERW SZY 
OBCHODZONE W  PARYŻU.

Paryż, 2. 6. Zgodnie z projektem, wysuniętym
przez ministerstwo pracy obchodzenia corocznie w  ca­
łej Francji „święta matki Francuzki*4, municypaluość 
paryska zorganizowała pierwszy obchód tego święta.

Uroczystość z udziałem przedstawicieli sfer urzę­
dowych odbyła się w wjelkiej sali radly miejskiej. W  
obchodzie uczestniczyło z górą tysiąc matek z różnych 
klas społecznych.

Po wygłoszeniu szeregu referatów rozdano kilku­
dziesięciu wzorowym matkom medale złote i srebrne.

Z rożnych stron.
—  Stronnictwo faszystów. Jak donoszą z Warsza­

wy, ministerjum spraw wewnętrznych odmówiło lega­
lizacji „Stronnictwa faszystów polskich44.

—  Powódź w Betlinie. Dnia 2 bm. na przedmieściu \ 
berlińskiem Nicolassee nastąpiło pęknięcie rury wodo­
ciągowej. Ciśnienie wody spowodowało w  bruku u- 
licznym w yrw ę szerokości 5 mtr. Woda zalała przy­
ległe ulice na przestrzeni 500 mti. Celem zapobieżenia 
dalszym szkodom musiano zamknąć dopływ wody do 
zachodnich przedmieść Bedtoa.

— Pożar w Dynaburgu. Według wiadomości na­
deszły ch z Dynaburgu wczoraj w  nocy o godz. U  \ćy- 
biuchł tam olbrzymi pożar. Wszystkie magazyny i 
składy w  rejonie rynku stanęły w  płomieniach. Setki 
budynków zostało objętych ogniem. W  mieście po­
wstała nieopisaną panika. Dotychczas nie nadeszły i 
szczegóły o dalszym przebiegu pożaru.' |

—  Bezrobocie w Anglji. Według ostatnich obliczeń 1 
urzędowych w ostatnim tygodniu bezrobocie wzrosło
o 15 tysięcy osób. Liczba bezrobotnych wynosi obec­
nie 1597 000.

— Epidemja śpiączki. Angielski urząd kolonialny 
komunikuje, że w  dawnych koloniach niemieckich w  
Afryce grasuje nagminnie epidemja śpiączki, skutkiem 
ukazania się muchy Tse-Tse. Dotąd notowane 300 w y ­
padków zasłabnięć, w  tem 90 było śmiertelnych.

—  Loebe zachorował. Stan przewodniczącego par­
lamentu niemieckiego p. Loebago, który zaniemógł na 
ostre zapalenie pęcherza żółciowego, ponownie nieco 
się pogorszył. Doktorzy wyrażają jednak przekona­
nie, że chory w  ciągu kilkunastu dni powróci całkowi­
cie do zdrowia, (w )

—  Zgon „Matuzalema44. W e wsi Mydlikaoh wł po­
bliżu Stanisławowa zmarł cnegdaj 119-letnd Antoni 
Gwóźdź. Zmarły cieszył się db zgonu do turem zdro­
wiem i pamięcią.

— Niemiec na służbie najemnej. „Le Matin“ donosi 
z Fezu, że partyzanci wzięli do niewoli merrtea Klemtpsa 
który pozostawał na usługach Abd-el-Krima.

— Wypadek samochodowy przewodniczącego ko­
misji kontrolnej w Niemczech. Na szosie między Berli­
nem a Dreznem w odległości 80 km. od Berlina, zda­
rzył się w niedzielę wypadek samochodowy, którego 
ofiarą padł przewodniczący międżysojusiznicziej komisji 
kontroli wojskowej gen. Walish. General ma złamaną 
rękę.

—  Ofiary olbrzymiego pożaru. Z Londynu dono­
szą: W  czasie wielkiego poźasji, którego ofiarą padł 
hotel w  Brooklynie, 8 osób poniosło śmierć, a o 6 oso­
bach brak jeszcze wieści.

—  Poseł morderca (moralność Pruska). Parlament nie­
miecki zgodził się wydać sądom posła Wułego, który jest 
oskarżony o szereg morderstw politycznych.

— Sowiecki sędzia bandytą. Lwowska „Gazeta Poran­
na" donsi w korespondencji z pogranicza sowieckiego, że w 
Niżnym Nowogrodzie rozstrzelano niejakiego Kowalewa, by­
łego sędziego śledczego, który pełnił funkcję sędziego i był 
jednocześnie członkiem szajki. bandyckiej, teroryzujacej lud­
ność całego powiatu łukojańskiego.

—  Żniwo ognia w Am eryce; Ameryka posiada nie do za­
zdroszczenia reputację kraju, przysparzającego światu naj­
większy stos popiołu w  każdym roku- Pożary w  Stanach 
Zjednoczonych obracają corocznie w  zgliszcza i popioły real­
ności, wartości 500 000 000 dolarów i zabierają od 8 do 15 000 
ofiar w  życiu ludzkiem.

— Najstarszy parlament świata. Najstarszym parlamen­
tem świata jest niezawodnie „Alting” w  Rejkjawik, w  stolicy 
Islandji. W  roku 1930 będzie obchodziła 1000-letnią rocznicę 
istnienia swego parlamentu.

—  Zakaz tańców-w Turcji. Na skutek podjętej przez.dzien­
niki kampanii przeciw „fatalnym’1 przynętom dancingów, mi­
nisterstwo oświaty w  Turcji zakazało chłopcom i dziewczętom 
odwiedzania lokalów tanecznych przed ukończeniem studjów 
w  szkołach średnich.

P o w r ó t  nsa u n iw e r  sytetjp.
Stndenci angielscy, którzy podczas strajku praco­

wali jako wolontariusze, powrócili już do swoich studjów. 
2000 studentów z Cambridge pracowało za miastem, 
a wielka ich liczba w samem mieśoie. 600 stanowiło 
rezerwę policji cywilnej, 100 spełniało obowiązki zwyk­
łych policjantów, 800 pracowało przy tramwajach i omni­
busach, a 400 w dokach Londynu. Z pośród studentów 
obsfordzkich zgłosiło się ogółem 1870, z których więk­
szość pracowała na kolejach; 779 zaś przydzielono do 
rozmaitych innych działów samopomocy.
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N ad z ie je  i zizizmhp. m i iistrf; G liw lc a .

„Rzeczpospolita'' zamieszcza obszerny artykuł, 
w  którem po części polemizuje z poglądami p. ministra 
Gliwica jakie znajdują się v  artykule p. t .• „Plan od­
rodzenia gospodarczego*1 w „Nowym Kur. Polskim**. 
Pismo stwierdza, że min. Gliwic źle ocenia obecną sy 
tuację gospodarczą Polski, bowiem przewiduje, że kryzys 
gospodarczy jest u nas właściwie u schyłku, czego do­
wodem ma być rzekomo spadek bezrobocia od lutego. 
Pismo zaznacza, że spadek bezrobocia jebt objawem nor­
malnym notowanym wszędzie na wiosnę, bo zależnym

od przyczyn, sezonowych. , Pan , Gliwic wskazując na 
cyfry nadwyżki, wy wozowej -twierdzą że sytuacja przed­
stawia się pomyślnie, a za tem najważniejszy czynnik 
stabilizacji złotego jest zapewniony; Trzeba zaznaczyć, 
że saldc dodatnie' bilansu handlowego utrzymuje się 
z jednej strony dzięki ograniczeniu przywozu produkcyj­
nego, surowców, pótiaDrykatów maszyn, cc jest dowo­
dem zamierającej wytwórczości, a z drugiej strony dzięki 
spacUowi złotego wspomaganemu dumpingiem.

O rgan .* ' .cjłi e k sp o r1!  w y r o b ó w  se la sn y c b  s P o lsk i.
W Katowicach odbył się zjazd delegatów Z w. Żela- 

zo-Przetwórczego, Przybyli delegaci z Górnego Śląska, 
Śląska Cieszyńskiego, Poznańskiego, Pomorzu; Krakowa 
i Małapolski zachodniej. Ustalono postulaty, które będą 
przedłożone Syndykatowi żelaznemu w Polsce. Idzie o to, 
aDy metalurgiczny przemysł przetwórczy otrzymał żeiazo

po tańszych cenach, potrzebne dla produkcji krajowej
i na eksport.

Dotąd Związek zajmował się jedynie rynkiem we- 
wewnętrzuym państwa, obecnie zamierza zorganizować 
eksport wyrobów żelaznych zagranicę

i
Z chwuą, kiedy m. Gdym a zaczęło się rozwijać ze 

sfer miejskich zwracano się kilkakrotnie do rządu o 
przyznanie wydatnej subwencji, któreby zabezpieczyły 
miastu dalszy rozwój Sfery miarodajne zapowiedziały 
wówczas pomoc w sposób zupeinie stanowczy, tymczasem 
Ministerstwo Skarbu ofiarowało miastu pożyczkę na 1 rok 
na 12% pod warunkiem, żb spłatę jej poręczy sejmik 
powiatowy i samorząd wojewónzai,

P ożyczk a  Gdyn*.
WoboC tego Rada Miejska odrzuciła przyjęcie po­

życzki i zwróciła się z ponowną prośbą o subwencję w 
wysokości conąimniej 200.000 zł oraz przyznanie długo­
terminowej pożyczki inwestycyjnej na 4%  rooznie tej 
samej

ia u it e l  G d rń sk a  a  w y p a d k i w  P o lsce .
Wypadki w Polsce nie odbiiy się decydująco ujem­

nie na handlu polskim w porcie. W tygodniu ub. prze­
ładowano 130 tys. uon, w czem 47 tys. drzewa, 56 tys. 
węgla i 37 innych towarów. Mimo to oozekuje w por­
cie jeszcze na węgiel 80 okrętów.

'  Horoskopy na czerwiec zapowiadają się również po­
myślnie. Także przywóz wzmógł sie w Gdańsku. Cyfry

przywozi i wywozu są wogóle rekordowe, a w szcze­
gólności daje się zauważyć zwrzkę na mbryki cementu 
poisk.egu, skierowanego głównie do Brazylji i Palestyny. 
Ogólna ilość wy wozu z portu gdańskiego w pierwszych 
trzech tygodniach maja wynos1" 3zP tys., przywozu 
22 tys. ton.

B oboty  p u b liczn e  w  P o lsce .
Kobęty pubLczne powinny u nas odgrywać rolę 

czynnika regulującego napiecie kryzysu ekonomicznego. 
Niestety dotychczas o wykonywanych pracach nie można 
powiedzieć, aby były produktywne. Do dzisiejszego 
dnia nie mamy opracowanych planów robót, które przy­
czyniłyby się do podniesienia naszej gospodarki. Mamy 
wiele działów, w których należałoby przeprowadzić ro­
boty: osuszenie gruntów, i oddanie do uprawy nieużyt­

ków, regulacja rzek, pizeprowadzenie kanałów i stwo­
rzenie sieci wodnych, wreszcie osuszerie Poiesia, wyko­
rzystanie górskich rzek do elektryfikacji Małopolski 
i t. d.

W ciągu lat 6-ciu od ukończenia wojny powianiś- 
my mieć już szereg przygotowanych planów ak<$l f  

punktu widzenia technicznego i kosztorysów pracę.

F m m y s ło w c y  s z w a d to y  nu G. S ą*, a .
Katowice, (A.W.) Cd kilku dni bawi na Górnym 

Śląsku 4-ch przedstawicieli przemysłu szwedzkiego. Zwie­
dzili oni szereg zakładów hutniczych, między innemi 
Hutę tokoju oraz kilka kopalń węglowych. Przedsta­

wiciele przemysłu szwedzkiego pragną nawiązać ściślej­
szy kontakt z naszyifi przemysłem hutniczym, jak rów­
nież z naszym przemysłem węglowym.

^ o s w ó j y łan tioM  b n r a h i?  cu k ro w y ch .
Plantacje buraków cukrowych w r. b. obliczają w 

Polsce na j.86, 139 ha, a zatem o 8%  więcej, niż przed 
wojną. Przeróbkę buraków na cukier prowadzić będą 72 
cukrownie czynne w ostatniej kampanji. Przemysł cu­
krowniczy w Polsce już w b. r. zbTzył się do poziomu

przedwojennego. Wyprodukowano wtedy 5.176 000 kwm- 
mJi cukru. Z ilości tej wywieziono zagranicę 51%, 
resztę spożył rynek wewnętrzny,, Konsumoja wewnętrzna 
wynosi 10 klg. rocznie na głowę.

Polska w międzynarodowym 
bilansie zbożowym.

W  Towarzystw^ dla popierania polskiej nauki rol­
nictwa i  leśnictwa wygłocił p. Dr. F, Dembiński odczyt 
na powyższy temat.

Referent podał w krótkim zarysie schemat nowo­
czesnej organizacji światowego handlu zbożowego, wska­
zując na znaczenie rynków zbożowych ,’ ako krajowych 
lub międzynarodowych środowisk wymiany zbóż i uwzglę­
dnił szczególnie możliwości rozwojowe Gdańska jako 
ważnej giełdy zoożowej i portu dla Polski. Przecho­
dząc kolejno do omówienia światowej produkcji zbóż i 
czynników, które wywarły potężny wpływ na wahania 
jej stano, poddał ocenie upadek rosyjskiej i tfschodniu- 
eui cpejskiej produkcji zbożowej oraz źródła, z których 
rynek światowy pokrył swoje niedobory. W pierwszym 
rzęd«iib podniosły się nadwyżki wywocówe Stanów Zje­
dnoczonych i Kanady, które leżałj najbliżej rynków im­
portujących. Południowa Ameryka, Australia i Ind je 
Brytyjskie wobet trudności transportowych tylko w ogra­
niczonej mierze mogły korzystać ż wysokich cen, które 
stworzył niezwykły popyt europejski. Nagła zmiana wa­
runków gospodarczych szczególnie w Europie powojen 
nej, niezdolnej do zakupów, wprowadziła rolnictwo świa 
towe w okres ciężkiego przesilenia.

Polska przechodzi także kryzys agrarny, by przyy 
pomnieć tylko w charakterze miernika deprecjację dóbr 
ziemskich w stosunku do wartości przedwojennej^ Po 
wody polskiego kryzysu agrarnego są różnorakie: zaczy­
nając od polityki agrarnej po przez stosunki organiza- 
eyjno-kredytowe aż do piocesu produkcji można się do­
patrzeć całego szeregu niedomagać, które naruszają 
równowagę agr~rną kraju t. j. stan rolnika, który po­
zwala z dochodu czystego wygospodarować koszta pro­
dukcji i środków produkcyjnych. Tak pojęty kryzys a- 
grarny jest charakterystyczny dla przełomu rolniczego 
na schyłku X IX  wieku. Jedrak pojęcie jego może być 
znaczni0 szerwsze, jeżeli rozpatrzy go się pod wzgięden 
nietylko produkcyjnym, ale pod kątem widzenia spr eczno- 
gospodarczyui i jego rezultatów jako siły producyjno- 
społecznej; gospodarka przymusowa rozpoczynająca się 
w  r. 1914 jest początkiem depresji; inflacja pieniężna, 
zakrywając pierwotnie kryzys, osłabia jeszcze więcej 
siły rolnika w polityce stabilizacyjnej. Dla Polski ogól­
na charakterystyka kryzysu agrarnego jest trafną.

Na tem tle przedstawiony polski bilans zbożowy w 
ramach światowej podaży i popytu pozwala spodziewać 
się, żś wśród europejskich eksporterów Polska będzie 
mogła zadzierzgnąć stałe międzynarodowe stosunki szcze­
gólnie w dostawie żyta i jęczmienia. Ceny zbóż pol­
skich notowane na giełdach krajowych w porównaniu z 
cenami płaconemi na rynkaoh, które mogą kupować zbo­
ża polskie, były za wyjątkiem I  półrocza 1925 r. (w 
którym Polska wobec nieurodzaju importowała znaczne- 
ilości) stale niższe. W porównaniu uwzględniono cła 
importowe, koszta przewozowe i ogólne wydatki handlo­
we. Jakość polskich zbóż przy starannej odstawie od­
powiada wymaganiom zagranicznym; lecz pod względem 
organizacji handlu można i trzeba jeszczo bardzo dużo 
zrobić, by zboże polskie zadomowiło się na rynkaoh mię- 
izynarodowych i cieszyło się sławą, którą sobie w hi- 
storji handlu pszenica polska zdobyła.

Między innemi w dvskussji zabierali głos kilkakrotnie 
pp. hr. Cieszkowski, Feliks Wize, Dr. Cbosłowski, prof. 
Schr! mm, inż. Frąckiewicz itd.

Sprawy podatkowe
—  NIE WYKUPIENIE TERMINOWE PATENTÓW AKCY­

ZOWYCH. Osoby, którym ostatnio Urząd Akcyz i Monopoli 
w  Grudziądzu doręczy! orzerjzema karne z puwodu niewyku- 
pienia patentów akcyzowych na rok bieżący, do ania 31 gru­
dnia 1925 r. we własnym Interesie zechcą natychmiast do­
nieść o lem Centrali Związku Towarzystw Kupieckich, któ­

ra w tej sprawie wniosła ir-tunorjał do Prezesa Izby Skarbo­

wej.

Rolnictwo
—  POMORSKA IZBA ROLNICZA podaje do wiadomości, 

że z dniem 1 lipca br. Pom. Izba Rolnicza przystępuje do zbie­
rania materjału dla celów ntukowych Państwowego Instytutu 
Narodowego w Puławach, badaniom będą poddane gospodar­
stwa małorolne orzy poroo&y rachunkowości. Gospodarstwa 
nie ponoszą żadnych kosztów z ta akcją związanych, nato- 
iniasl utrzymują przy końca roku bezpłatnie opracowane spra­
wozdanie rachmutowe I bilans. Odpowiednie objekty gospo­
darcze będą zaangażowani do współpracy w  porozumieniu z 
Pom. Tow. Rolniczym. Pobliższe szczegół} odsyłamy do 

referatu pod tj-tułem „Badanie organizacji i potrzeb drobnych 

gospodarstw rolnych przy pomocy rachunkowości**.

Z działa'-aości Ubezpieczalni krajowej 
w Poznam

Ube^:Meczalnia Krajowa w  Poznaniu posiada pod Oborni­
kami lecznicę dia piersiowo chorych, dającą pomieszczenie 
150 chorym. Pomimo, że Starostwo Krajowe pod Bydgoszczą 
w Smukale posiada podobny zakład na tą samą ilość ctjorych, 
oba te zakłady są całkowicie przepełnione. Ilość zgłoszeń 
chorych zwłaszcza z Ubezpieczalni Krajowe; jest tak wielka, 
że instytucja ta stoi pized koniecznością powiększenia zakła­
du przez budo wę nowych domów. W  tym roku wykonuje już 
Ubezp. Krajowa w  Obornikach dwie wielkie do 150 m. długie 
hale spoczynkowe mogące pomieścić po 80 chorych. Wzrost 
liczby zgłoszeń nasuwa przypuszczenie, że obecnie społeczeń­
stwo jest mniej odporne na choroby piersiowe. W  rzeczyw i­
stości jeunak tak nie jest. Napływ chorych spowodowany 
jest tem, że obecnie wiedza lekarska rozpoczyna ku-ację pier­
siowo chorych już w  tem stadium, w  którem przed wojną Ich 
jeszce za chorych nie uważano.

Wydzia/ budowlany Starostwa Krajowego opracował pro­
jekt na wielki dom mieszkaniowy, mający dać pomieszczenie 
dla 30 rodzin urzędników Ubezpieczalni Krajowej. Dom ten 
ma być zbudowany przy ulicy Okrężnej pomiędzy dwoms. do­
mami urzędniczemi, które roku ubiegłego wybudowało Staro­
stwo Krajowe dla urzędników swoich i urzędników (Jbęzp. 
t1 miowego. Projekt pizewlduie koszty^budowy w  wysokości 
30C 3CC złotych które Ubezpieczalnia Krajowa pokrywa ze 
swych funduszów. Rozpoczęcie budowy przewleka się dla­
tego, ze ?odług istniejących statutów Ubezp. Krajowej ao 
ro: poczucia budów u potrzebna jest zgoda Ministerstwa Pracy 
i Op. Społecznej, której Ministerstwo dotąd nie udzieliło.

Skutek iesi ten. że miasto mimo rezonu budowlanego nfe 
może dać dostatecznego zajęcia bezrobotnym pracownikom 
budowlanym. -

kronika zagraniczna.
—  NOWE CŁA OÓHRONNF W  ANGLJL W  Anglii na 

sku+ek badań odpowiednich komisji coraz wiecej rozszerzony, 

jest spir towarów importowanych, na które zostaje podwyż­
szone cło. Obecnie przyszła kolej na papier do pakowania, 
kióregc przywóz zwiększył się w  marcu o 75 000 centn. w  
stosunku do roku ubiegłego i wyniósł 475,860 centnarów. Rząd 
postanowił zaproponwać parlamentowi cło w noszące 16 1 pól 

procent wartości. Pod papier do pakowania podciągnięto 10 
pokrewnych roozai papieru. Tymczasem przedstawiciele 14 
działów angielskiego przemysłu zaprotestowali przeciwko tej 

podwyżce. Obecnie są podług oświadczenia prezydenta u- 
rzędu handlowego w  opracowaniu siedem ceł ochronnych. 
Między innemi bada się stosunki w  przemyśle naczyń kuchen­
nych, tkanin wełnianych, trykotaży i pończoch.

—  PRODUKCJA SPIRYTUUr NA WĘGRZECH
wzrasta wciąż bardzo znacznie Zdolność produkcyjna 
gorzelni wzrósł? osiągając w  kampanii 1924/25 zdol­
ność niemal o 4U proc. większą, niż w  kampanji z r. Ub; 
Konsumcja wewnęfizma wzrosła teć, wzrosło i &jjoży- 
efe pirytusu na cele przetwórcze. Na Węgrzech mają 
nadzieję, że gorzelnie w  przyszłości jeszcze bardziej 
■w yzyskają tę produkcję.

Ostatnie knrsa telefonem.
W a r s z a w a ,  4. 6. —  godz. 10-ta. —  Nieurzędowo 

notowano: dolar 10.40 zł., gulden 1.95—1.96% z ł — 
Tencencja słabsza.
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Giełda pieniężna.
Marsza rra, 2 czerwca (A W.)

WALTTTT.
Tranzakcje Sprzedaż Kupno 

DoL St. Zjeem, 10,30,10.65 10,67‘A 10,62%
DRWIZY.

Dcłary Stanów Zfod. iO.12j0
Floreny holenderskie  ...................  . . 432.80
Franki le l^ k ie  , .  .................. 31.74
Franki francuskie  ................................  35.47
Franki szwajearskie  .......................................  208.55
Funty angielskie  ................................  5217
Korony austrjaokie  ......................152.20
Korony czeskie . . .  . . . . . . . . . . . . .  31.89

Zl&ty w dniu 2 czerwca 1923 r. (£1' r).
Gdańsk zloty 48.44 —  48,56, przekaz na Warsza­

wą 46.94 —  47.06, B e r l i n  złoty 38,70 —‘ 39.10, prze­
kaz Warszawą Poznań lub Katowice 38.05 —  38.25, 
B u k a r e s z t  przekaz na Warszawą 24.00, O z e r n i o w -  
c e  przekaz na Warszawą 23.50, L o n d y n  przekaz na

Święto Bożego Ciała.
Na tegoroczne święto Bożego Ciała przypadł dzień jasny 

i słoneczny. To też od rana tuż poczęli się ludzie przygoto­
wywać do wzięcia udziału w  uroczystej mszy św. a później 
w procesji.

Miasto przywdziało odświętną szatę, odpowiadającą cał­
kowicie powadze i wielkości dnia. uroczystego. Większość ulic 
przybranych było w  chorągwie o barwach papieskich, ko­
ścielnych i narodowych, z wielu balkonów zwieszały się u- 
majone ładnie zielenią i kwiatami, wzorzyste dywany, na któ­
rych widniały portrety i obrazy świętych,' papieża Pitisa XI., 
Kościuszki itd.

Te ulice,'przez które przechodziła procesja, udekorowane 
były z rzadko widzianym przepychem. Prawie każdy dom, 
rywalizował z sąsiednim.

Z kamienic i mieszkań najhardziej rzucających się w  oczy 
pomysłową i ładną dekoracją wymienić należy następujące:

Na nlicy Mickiewicza wszystkie inne wystawy przewyż­
szyła bogata i gustowna dekoracja frontu „Drukarni pomor­
skiej" W  głębiach drzwi na fioletowem tle, wisiał obraz prof. 
itzczeblewskiego, przedstawiający Serce Pana Jezusa, spo­
wite wielkimi promieniami. U dołu w cnmurze kwiatów i 
zieleni, płonęły świece; po bokach obydwa wielkie okna w y­
stawy przysłonięte były gałązkami i materją o barwach papie­
skich. Przez cały o z ie j przed ołtarzykiem „Drukarni Pomor­
skiej gromadziły się większe i mniejsze grupki, wpatrujące się 
z uwagą w  '-wystawę. Na ulicy tej wymienić jeszcze należy 
skład manufaktury Wojnowski i Bożcjewicz.

Na ulicy Sienkiewicza wyróżnił się skład broni Czap- 
czyka.

Na ulicy Trzeciego Maja: Buchholz (Plac 2ó Stycznia i 
róg Sienkiewicza), L. Goga, Poznańsko - Warszawski Bank 
Ubezpieczeń, I i II ptr. kamienicy nr. 10, Juljan Heyer, kamie­
nica nr. 4, skład rzeźnika Wolkowskiego.

Na uliCj; Kktszto ;nej ł Szkolnej: I 1 II ptr. kamienicy nr. 
3, seminarium niemieckie oraz >  szystkie piętra kamienicy ur. 
9 przy1 nłicy Szkolnej.

Ulica Pańska przewyższyła wszystkie inne w  calem mie­
ście, bogactwem swych dekoracyj. Z jednej strony ulicy r.a 
drugą, -"omiędzy domami, zwisały wielkie grube girlandy z 
liści i kwiatów. Kilka girland miało transparenty 2 napisami: 
„Serce Tw e Jezu miłością, goreje" i pTwoja cześć chwała".

Z  domów wyróżniły się: skład obuwia Dulski ego, apteka 
„Pod Lw em " firmy: 'A Ruehniewicz 1 Gussman; na Głów 
aym Rynku firma W. Korzeniewski wystawiła przepiękny oł­
tarz z obrazem św. Franciszka z Asyżu. Cała dekoracja u- 
trzymana była gustownie w  tonie żółto - białym. Wymienić 
również należy dekorację balkonu fotografa Poznańskiego o- 
raz skład Franciszka Bialika, gdzie wśród zieleni i kwi itów 
widniał starannie wykonany napis: ^Tantum ergo Sacramen- 
tum".

Tak mniej w ięcej wyglądały nlice naszego miasta, pod­
czas wczorajszego święta.

O godzinie wpół do dziesiątej rozpoczęła się we farze 
nroczysta msza św. Chór kościelny wykonywał pieśni i 
fragmenty mszy św. z wielkim odczuciem i umiejętnością. 
Przed wielkim ołtarzem zgromadzili się przedstawiciele władz 
towarzystw, instytuoyj i społeczeństwa.

Po mszy św ruszyła z kościoła wspaniała proc 3sja, prze­
chodząc ulicami: Pańską, Trzeciego Maja, Sienkiewicza, Mic­
kiewicza i Głównym Rynkiem.

Czoło procesji rozpoczynały srkoły powszechne, następ­
nie gimnazja, za któremi kroczyły wszystkie miejscowe towa­
rzystwa i związki ze sztandarami. Tuż przed samym balda­
chimem szły zakonnice z płonącemf świecami; dwadzieścia- 
cztery dziewcząt biało ubranych, z liljami i żywem kwieciem, 
który rzucano pod stopy celebrującego księdza —  % kadziel­
nic ministrantów unosiły się kłęby wonnych dymów. Za bal­
dachimem szli przedstawiciele urzędów władz wojskowych, 
miejskich, korporacyj, prasy itp. Baidacnim otaczało Biactwo 
Strzeleckie; ogólny porządek utrzymywała policja i Straż O- 
gniowa.

Ołtarze były ustawione pierwszy przed kościółkiem szkol­
nym na ulicy Pańskiej, drugi najładniejszy na P ’acu 23 Sty­
cznia, trzeci koło coczty, w końcu czwarty koło firmy Korze­
niewski.

Od ołtarza do ołtarza posuwała się precesja z pobożną 
pieśnią, a przy każdym ołtarzu odczytywano ewangelję, jed­
nego z czterech ewangelistów.

Przez cały czas procesji, towarzyszyły niezmierzone tłu­
my rozmodlone i śpiewające w podniesieniu i z przejeciem 
różne pieśni kościelne O godzinie wpół do pierwszej procesja 
skończyła się.

Z radością stwierdzić musimy imponujący przebieg całych 
uroczystości oraz malowniczy, potężny widok pochodu; pod­
kreślić również należy pietyzm i nabożność z jakiem wszyscy 
brali udział w  procesji.

Tak minęły u nas uroczystości święta Bożego Ciała, św ię­
ta, które zawsze krzepi i zacieśnia w ęzły  religijne W społe- 
gijne w  społeczeństwie.

Warszawę 53.00, Z a r y o h* przekaz na Warszawą 44.50, 
N T - J o r k  przekaz na Warszawą 9.00, R y g a  przekaz 
na Warszawą 56.00, M e d j o I a n przekaz nr Warczawą 
240.'

Giełda towarowa
ZIEMIOPŁODY.

GDAŃSK, 2. 6. (U.) Urzędowe notowania ziemiopło­
dów baz zmiany. Dowóz: żyta 165, jęczmienia 45, uwsa 30.

GDAŃSK, 2,6: Notowania nieurzędowe ziemiopłodów 
bez zmiauy.

GRUDZIĄDZ. (A W ) 1. 6, Rolnik Spółdzieina Rol­
niczo-Handlowa notuje za 100 kg. loco stacja załadowcza. 
Żyto 36—38, pszenica 53—58, jęczmień orowaroy} 4C —12 
owies 36—37. Tendencja utrzymana. Rosanowski Młyn 
Parowy notuje: Mąkę pszenną 65% 83,. — 60°/o 56, — 
żytnia 65% 55, śrót. żytni 44, mieszany 40, kasza jęcz­
mienna 58, otręby pszenne 27, żytnie 29. Tendecja spok

POZNA.N, (AW ) 2. 6. Urz. not. za 100 kg. fr. stacja 
-jafadowania, ladnnki wagonowe, dostawa natychmiastowa. 
Żyto 45 tonn cena tranz. 36.00, pszenic? 55.50—57.50, 
jęczmień brow. 3-3—35, owies 38 —40, mąka życnia 65%

Cel i zadanie Z r ą t t i  P d i f i e n w  Rei,
Związek Podoficerów Rezerwy, założony na ziemiach 

zacnoanich Rzeczypospolitej Polskie] w roku 1923 posia 
da Koła swoje w miastach i większych osadach i jedno 
czy pod swoim sztandarem podoficerów rezerwy, mając 
za zadanie czionkom swoim dać możność dalszego fa­
chowego kształcenia się w dziedzinie wojskowości znaj- 
nowszemi wynalazkami techniki i chemji, ażeby mogli 
jako wzorowi instruktorzy przygotować dla państwa 
naszego potrzebne rezerwy.

Niestety! mala garstka dopiero zrozumiała tak’ wiel­
ce honorowy cel i przystąpiła do organizacji; naszej, 
gdyż bynajmniej z chwilą przejścia do rezerwy rola 
podoficera sią nie kończy, a wiaśnie w czasie tym po­
winien dążyć on do tego, ażeby zdobyte wadomości 
wojskowe powiększyć.

Jak podczas walki na sranowisku był gotów przelać 
krew za najdroższe co posiadamy — Ojczyzną —  tak 
w czasie pokoju na każdym miejscu okazać również swą 
gotowość.

Podoficer właśnie powinien obecnie okazać spółe- 
czeństwu, że zrozumiał ten wielki cót jaki mają speimć 
Związki Przysposobienia Wojskowego i dlatego na sam 
przód powinien gromadzić sią w szeregach swoich, ażeby 
tym pociągnąć za sobą szeroki ogół, gdyż dumą dla 
niego być może bardzo wielką, nosić miano podoficera 
polsKiego, tego rycerza wolności.

Koledzy niezjednriczeni w Związki Podoficerów 
R e 2.eiwy przystępujcie gromadnie do organizacji naszej 
i powiększajcie jej szeregi, gdyż tyko wspólna wytążona 
praca w zgodzie i jedności pozwoli nam osiągnąć 
wytkniąty cel.

Zgłoszenia nowycti cz onków przyjmuje sekretarjat 
mieszczący sią przy ul. Fortecznej nr. 14 u prezesa 
kolegi Frąckowiaka.

G W O S  P  O M O R S X I
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. GRUDZIĄDZ piątek 4 czerwca 1926 r.

KALENDARZ, piątek 4-go cze-wca Franciszka.
Sobota 5-go Walerji i Bonif,
Wschód słońca 3 44 zachód 20 13 
Wschód księżyca 1 30 łarhóo 12 65

*

— ** TEATR MIEJSKI, W  piątek, dnia 4-go czerwca br, 
w  Teatrze Miejskim w  Grudziądzu odbędzie się przedstawie­
nie dla młodzieży szkolnej o godzinie 4-tęj popołudniu po ce­
nach zniżonych (od 50 gr. dc 1,80 zł.), odegr-ana zostanie o- 
pera w  3-ch aktach Rossini‘ego „CYRULIK SEW ILSKI" W  
roli Rozyny wystąpi gościnnie doskonała śpiewaczka kolo­
raturowa Berta Crawford. Dalszą obsadę tworzą, pp Las­
kowski, Bolko, K-uglowski (reżyser), Pupiel i inni. Dyryguje 
Karol Lewicki.

Wieczorem zaś premiera słynnej operetki Jonesa (Dżen- 
sa) p. t. „GEJSZA". Akcja tej melodyjnej, barwnej i weso­
łej nowości naszej sceny rozgrywa się w  herbaciarni japoń­
skiej. W tyt. roli „słowika japońskiego" rozpoczyna krótki 
cykl gościnnych występów najznakomitsza gwiazda operetki 
warszawskiej, zwana „słowikiem polskim" Wiktoria Kawecka, 
która ukończyła właśnie kilkomiesięozne ... yumfy w  tej roli 
w  autentycznych japońskich kimonach, będących arcydziełem 
kunsztu egzotycznego haftu i malarstwa. Świat angielski w 
„Gejszy” reprezentują pani Leonowicz i par Zdzitowiccki 
(para narzeczonych) oraz pp. Żołoplńska i Adamkiewiczówna, 
ziaponhowaną paryżankę gra p. Kozłowska, chińczyka odtwa­
rza p. lice wicz, japońskiego gubernatora p. Jejde. Gały chór 
i cały balet stworzą barwne tło w  japońskiej herbaciarni, a 
na tern tle p StąjewSKa i p. Wierzbicki będą mc dna parą tan- 
ce-zy paryskich. Reżyserował premierę p. Zdzitowiecki, dy­
ryguje P- Lewicki, dekoracje i kostiumy przygotowali prof. 
Małkowski, Legitymacje zniżkowe nieważne

*
— **  ZEBRANIE Cli. DEM. Wczoraj (w  czwar­

tek) w  sali „Hotelu Yv ai oZiawskiogo" odlbylo się zebra­
nie ChTteścijańslde; Demokraci:, na którDin p. poseł 
Nowicki referował o obecnej sytuaioji poiliby czntj w  
z wiiązku z wynikami Zgromadzienia Narodowego w  
Warszawie. Oprócz tej sprawy poruszył mówca ak­
tualne zagadnienia polityki zagranicznej oraz referował 
o nastrojach i wypadkach w  stolicy. Wobec tegc _ ze­
branie przeciągnęło się do późnej gjodteiny. Szqzevóło-

5-go czerwire 1926 r.

53.75, 70% 52.25, pszenna 65% 82.50— 85.50, ospa żytnią 
27— 28. ziemniaki jadalne 4.50, fabr. 410, słoma żytnia 
luźna 1193—2,10, prasowana 3.00—3.20, siano luźne 7.70—* 
7.90. Usposobienie spokojne.

W a r s z a w a ,  2. 6. Wstrzymanie się od kupna na rynku 
zbożowym ttomaczono spadkiem kursu dolara, co ze swej 
strony niewątpliwie musiało spowodować zniżkę cen. W  re­
zultacie tak nagłego 1 niespodziewanego do pewnego stopnia 
załamania się sytuacji trar.z. kcji nie zawierano, gdyż przewi­
dywano dalszy spadeic cen. Odbiorcy naogół są w posiadaniu 
jeszcze drogich zapasów, :o również przyczynia się do po­
głębienia obawy potiies.enia wynikających stąd strat. Pano- 
wało mniemanie, iż żyta prowincia posiada poddostatkieir do 
zaspokojenia potrzeb koi sumentów, a nawet pewne ilości 
do eksportu. Eksporterzy narom.ast żadhycl trar.zakcyj nie za­
wierają, gdyż wywóz się nie kalkuluje. Jedynie owies utrzy­
ma! się w  cenie przy niewielkim stosunkowo zaofiarowaniu. 
Not o w? no następujące cer.y „żądane" za 100 kg fr. wag, st. 
załadowania: żyto 118 f. hol. 34 zi, pszenica 128 f. hot. 58 zł, 
owies 39 zł, jęczmień na kaszę 31 zł, otręby żyńre fr. War­
szawa 24 zł.

W i i n o ,  2. 6. (A. W .) Ceny w  hurcie za 10 ■ kg loco 
skład Wlino, riotuwania. z dnia 1 czerwca: żyto 35.50--57.50. 
owies 42— 4*. jęczmień 42—44, — na kasze 36—38, otręby 
żytnie 27- -28, —  pszenne 29,30, ziemniaki 9— 10 Tendencja 
zwyżkowa.

w e spiawioizidanie podamy w  następnym numerze „3łio- 
su“ . - -

OmegćPaj (we średę) odbyto się w  Grudziądzu ze­
branie Z. L. N., na kierem pos. Kreyv liński wygłosił 
referat na temat wypadków warszawakich.

_ * *  NIE BĘDZIE OBOZÓW LETNICH DLA M Ł O  
DZIEŻY POZASZKOLNEJ. Z D. O. K. VIII otrzyma­
liśmy dziś rano nastonujące pismo: „W  myśl rozkazu 
Fana Szefa Sztabu Generalnego z dnia 29. V. br. obo­
zy letnie dla młodzieży pozaszkolnej nie zostaną w  tym 
roku zorganizowane, o czem zawiadamia się wszyst­
kich zainteresowanych, odwołując w ten sposób po­
przednie *-ozp'0.rządzenie Dowództwa Oicręgr Korpusu 
Nr.VTiI, wyznaczające uruchomienn Obozu Letniego P. 
W . w  terminie od dnia 19. VI. do 31. Vll. brr na w y­
brzeżu morskim na Helu, jiak to było podane w  pra­
sie miejscowej.

W  najbliższych dn.ach ukaże sie nowe rozporzą­
dzenie, dotyczące organizacji obozów letnich dla ma­
turzystów i ewentualnie dla nFoazieży akademickiej".

Dowóoca O. I<. Nr. VIII (— ) liubischta, Gen. Dyw.
VVYNKU 'MATURY W  GIMNAZJUM 'MATEMATY­

CZNO - PRZYRODNICZE.!!. Dnia 28 i 29 maja złożyli eg­
zamin dojrzałości w  gimnazjum matematyczno - priyrodni- 
czem w  Grudziądzu, następujący uczniowie: Borowy Ryszara, 
Dekert Ernest, Egler Aleksy, Kunert J ó z e f ,  Ładoś Jan, M a je r ­
ski Stanisław, Mielke Jan, Niemiec Wiktor, Pinuo Eugen,uss. 
Racki Jan, Ruszczyński Stanisław, Tynecki Ludwik.

— :t* KOMUNIKAT POM TO W . OPIEKI NAD D ZIE lM I 
ODUZIAł W  GRUDZIĄDZU. Prosimy wszystlde instytncji 
i osoby prywatne o' natychmiastowy zwrot list kwesiarsidch.
gdyż takowe potrzebne nam są do zamknięcia rachunków.

(■—) Helena Kunertowa, przewodnicząca
— ZEBRANIE TOWARZYSKIE. Komitet obozowy pmj, 

IV. grudziądzkiej drużynie harcerskiej urządza w  sobotę, W 
sali hotelu „Pod Złotym Lwem” , zebranie towarzyskie x 
dancingiem i mile urozmaiconym programem. Czysty zysk 
przeznaczony jest na wyjazd harcerzy w  góry.

— ** PRZEBRUKOWYWANIE ULICY SOBIESKIEGO Ob 
kilku dni uiica Sobieskiego jest zamknięta dla ruchu kołowe­
go, z powodu odbywających się na‘nie! robót brukarskich. Z 

. końcem przyszłego tygodnia prace prawdopodobnie skończą 
się i ulica Sobieskiego otrzyma nową, ładną jezdnię.

Ruch tow ąrzystw .
— (rt) Towarzystwo Czytelni dia Kobiet bierze udział w  

uroczystej procesji w  niedzielę w kościele Serca Jezusowego 
w  Małem Tarpnie: Zbiórka, członkiń o godzinie 9-tei przed 
kościołem w M. Tarpnie.

Za Zarząd: (— ) H. Kruszonowa, przewodnicząca.
— (rt) Towarzystwo Czytelni dla Kobiet. Zebranie Tow. 

Czytelni dla Kobiet, przypadające na poniedziałek, dnia 7-go 
bm. odbędzie się z powodu wieczornego nabożeństwa podczas 
oktawy Bożego Ciała, tydzień później t  l. w  poniedziałek, 
dnia 14-go bm.

Za Zarząd: (— ) H. Kruszonowa, przewodnicząca.
— (rt) Z wiązek Pracowników Kupieckich Oddział 3ru- 

dziadz. Zebranie iriesieczne odbędzie się w  dniu, 7-go bm.
0 godzinie 8-mej wieczorem w Wielkopolance. W  dniu 6-go 
bm. o godzinie 8,.80 ranc wycieczka wspólrta z personelem F-y 
Korzeniewski do Widlic. Zbiórka o godzinie 8-mej rano koło 
przystani statku ..Wanda” , obok łazienek. Przejazd w  obie 
strony 1,50 zł. Bilety do nabycia przy kasie F -y  W. Korze­
niewski. O liczny udział członków jak i sympatyków prosi

■Zarząd.
— (rt) Baczność Szoferzy! W  sobotę, tj\ dnia 5. czerwca 

br. o godzinie 8-mej Wieczorem odbędzie się zebranie mie­
sięczne w  lokalu „Ogród Pałacowy”  P- Dominikowskiego, 
przy ulicy Strzeleckiej. Z powodu przybycia Gfówn. Prezesa
1 innych bardzo ważnych spraw prosimy jaknajuprzeiniej 
wszystkich członków o łaskawe-przybycie. (74991 Zarząd.

Z Pomorza.
— ** TORUŃ. (Miasto wykupuje akcje swoje z niemiecKieh 

rąk). Na najbliższetn posiedzeniu Rady Miejskiej miasta Toru­
nia.. kióre odbędzie się w  piątek, dnia 4-go bm., będzie roz. 
pat-j-wana między innemi sprawa wykupu akcji miejskiej e- 
leKtrowni, które dotąd znajdowały się w  posiadaniu Elektri- 
sche Aktien GesellschaR w Berlinie. Na Wykup tych aKcjf 
Rada Miejska ma zaciągnąć pożyczkę w  Ubezpiećzalni Kra­
jowej w  Poznania.

— ** GNIEW. (Z życia towarzystw). Pow. Koło Związku 
Inwalidów Wojennych Rzplitej w  Gniewie - Pomorze obcho­
dzi tu niedzielę, dnia 6-go czerwca br. uroczystość Poświęce­
nia sztandaru w  kościele parafialnym w  Gniewie.



B-go czerwc'- i92o r. O E 0  S P  O M O R 2 K 1 5? -

_ . * *  CHOJNICE. (Niepożądany urzędnik kolejowy w 
Chojr^ach). Pracuje tutaj w  biurach urzędnik kolejowy, po­
chodzący z ranych stron, Który się niezwykle prowokująco 
zachowuje w J jec  swych kolegów. Nazywają go potocznie 
albo „Bolszewikiem” , albo Kultusminister” . Onegdaj znowu 
dopuścił się obrazy uczuć tutejszych urzędników Polaków. 
Przejeżdżały 2 wagony swiń do Gańska. Patrząc na nie, 
odezwał się wobec '.ość licznie zebranej publiczności: „jadą 
żołnierze generała Hallera” . Czyż dyreitcja kolejowa tego 
pana nie usunie z Chojnic, tak niezwykle nieumiejąeego trzy­
mać języka na uwięzi? Następstwa mogą byc smutne, gdyż 
pan ten obawia się już pokazać na ulicy (sh)

(Szczęście). Dzień w  dzień przyuusi tutejszy „Dziennik 
Pomorski”  aresztowania ludzi, przechodzących przez zieloną 
granicę Jak nasz Piłsudski lubię czasami również być wście­
kłym ryzykantem. Jeżeli czujność to czujność! Wybieram 
się w  noc deszczową, przez Oharzykowo do Poggenkrug Spo­
kojnie przedostaję się bez papierów* dr Niemiec. Nikogo nie 
widzę, nikt mnie nit zatrzymuje, łazę po Niemczech w  pasie 
pogranicznym, piję w  jakiejś knajpie z Niemcami piwo, po­
wracam z powrotem bez zatrzymania mnie, przemoknięty do 
nitki, lecz nie osiągnęlem tego, co chciałem. Tematu do felie­
tonu! Panie Redaktorze, ratuj pan, bo na mnie wszystko mo­
kre, a deszcz leje. I znowu Straż Pograniczna przychwyciła 
dzisiaj: w nocy 2 osoby, które pragnęiy się dostać do i aj u 
Bismarcka. A  jednak temat do feljetanu zdobędę, cauciażbym 
miał „w  Kozie” siedzieć jakiś czas. Ot, ro życia Waszego 
reportera, (sh)

(Nastroje). Dziwne te „Kaszeby” , które tak bardzo ko- 
enzm. Skorupa twarda, jaic twarde życie ich na tych piaskach 
kaszubskich. Lecz dobrać się do ich serca. Jak Kaszeba ko­
goś polubi, to już zachowany, zabezpieczony, Wchodź* do 
starego znajomego. W ychował tylko 23 dzieci, odrzekz się 
od 24-go. W ierzę! „Głosu Pomorskiego”  zaabonować nie 
chce t -  bo oszczędny! W oli przeczytać pismo w  lokalu, a 
jeszcze chętniej „ngwarzać” .

«  Panic J. cóż tnitaj słychać?
==* (To punk mnie pyto. A  powiedz punk co tam w  War­

szawie. Bo m y tutaj głupce. Teieiony pozamykane, a radio 
ww iada ltom, co Mościcki prezydentem.

A, tak, Ignacy Mościdki, dyrektor zakładów w Chorze- 
..wie wy©u«ny został.

^  A  co m  za rodak?
—. nie wiem. ze Lwowa, czy z Wilna, kresowiec, lecz 

pie .wiem.
!—' A  tak! To bandziemy ładna mieli eh cm ja terazki, ti zo­

nom bandzie „ c i f ‘ (laskę) brać dp grapy (ręki), żeby nom 
t. ab niosków kaszeDskich nie ukredli.

—  Ależ pan.c, —  uspakajam go —  nie wiemy co za czło­
wiek, a tak miezwyMe Prezydent Państwa ma praw mało.

—  dodaj punk, to też własne nasze nieszczance, trza nom 
bodzie brać cij do rank, bo germanom morza ne lamy. (sh)

_  GDAŃSK. (Inwestycje angielskie w Gdańsku). W  
tajMiższym czas;e wybudowana ma być na teiytorjum wol­
nego miasta Gdańska, w pobliżu granicy polskiej, w ieka  rze­
źnia, urzadz-n? na wzór amerykańskiej., Budową tej rzeźni 
zajmie się konsorcjum zagraniczne, oparte o kapitał angielski, 
które posiada w  Polsce cztery wielkie rzeźnie.

GDAŃSK. (Eksplozja na okręcie norweskim). W  
środę, około godziny ii- te j przed południem nastąpiła eksplo­
zja kotła na parowcu nor w eskun „Asmund” , który o godzinie 
8,45 opuścił port gdański, udając się z powrotem do Norwegji 
po wyładowaniu transportu rudy żelaznej dla Polski. W  krót­
kim czasie po wyjściu na pełne morze nastąpiła eksplozja ko­
tła. T rży  osoby z załogi poniosły śmierć na miejsca, jedna 
ciężko ranna zmarła w  szpitalu. Statek powrócił do stoczni 
gdańsiuuj poważnie uszkodzony. Przyczyny eksplozji nieu­
stalone,

- całej Polskf
* BYDGOSZCZ. (Podwyżka cen chlęba). Piekarnie 

ydgoskie podniosły ceny chleba o 10 groszy na kilogramie. 
Piekarze zwyżkę tłomaczą wyższym  kursem dolara i nie­
pewną (? !? )  sytuacją w  .kraju.

— * WARSZAWA. ^WywicL pocisku armatniego). W czo­
raj około godziny 4-tej popołudniu, w  ogrodzie przy udcy 
riltrowej nr. 50, 15-ietni Kazimierz Miecznikowskl Znalazł 
zaryty w ziemi pocisk armatni, yrzy którym począł manipu­
lować. Nastąpił z tego powoeu wybuch. Ofiarą padli: 43- 
łetni Jan Krygier, majster fabryki żelazo - betonowej, który 
wskutek zmiażdżenia czaszki padł trupem na miejscu i Kazi­
mierz Mlecznikowski, uczeń któremu pocisk oberwał lewą 
rękę Chłopca w  stanie ciężkim przewiozło Pogotowie do 
szpitalu Dzieciątka Jezus. Rodzi się przypuszczenie, że po­
cisk pochodził z ostatnich krwawych walk z  dn. 1.2— 14 maja 
b- r.

— * LW ÓW . W  tych dniach rozpoczyna się rozpiuwa 
przeciwko lS-tu Ukraińcom, oskarżonym o zbrodnię zdrady 
głównej, morderstwo i rabunki. Między oskarżonemi znaj­
dują się również sprawcy rabunku budynku poczty głównej 
w e Lwowie. Do rozprawy powołano 'iO-oiu świadków i rze­
czoznawcę wojskowego w  sprawach szpiegowskich. Również 
w  dniu jutrzejszym toczyć się będzie rozprawa przeciwko 
inż. Paygertowi, który fałszował banknoty dolarowe.

Z sali sądowej.
Alfons Dąbrowski, oskarżony o kradzież na szko­

dę p. Artura Martina w  Grudziądzu, został uwolniony 
od winy i kary.

Fryderyk Strehlau z Grudziądza, oskarżony o kra­
dzież węgla na szkodę p. Franciszka Reszke, został u- 
wolniony od winy i kary.

W  dniu 28-go maja br. ziosball zasądzeni1.
Adam Mroczkowski,, szewc z Grudziądza, na 2 ty­

godnie więzienia za kradzież zespwka i kcczyków  w 
wartości 400 zł. na szkodę .p. Feliksa Sochackiego z 
Grudziądza.

Fryderyk Brandt, rolnik z Piesewa, za zniewagę 
sędziów Sądu Powiatowego na 100 zK grzywny. •

Kurt Ghodowski. Aleksander Paradowski i Eryk 
Dorraczyk po 1 miesiącu więzienia, L eon Spiedowslu na 
1 tydzień aresztu za przebywanie w strefie nauzranicz-

Nasze s y k ils tw o .
C*4 sokosstuuo obecnie jest potrzebne? — 
Konieczna potrzeba założenia now^cli 
gniazd >n krańcach m. Grudziądza.

Grudziądz, 4 czerwea.
Z  kół obywatelskich naszego miasta, otrzymaliśmy 

poniższy kbt, poruszający nader ważną i aktualną 
sprawę.

L ist ten zamieszczamy w całości, sądząc, ie  
wywody poruszone w nim, znajdą skuteczny oddźwięk 
w społeczeństwie.

Ozy soJKolstwo obecnie jest potrzebne. —  czy 
się już przeżyło? —  czy swe posłannictwo już speł­
niło? —  Oto pytania które rzucam, a dla czegc?

Dlatego, bo w,dzę wielki brak zainteresowania 
się gimnastyką wiaśnie w  tych kołacb> w których 
to zainteresowanie byó powinno. Ma ówiczni, a 
obecnie na boisku widzę tylko garstkę chętnej mło­
dzieży, która rozumie i pojmuje swe posłannictwo, 
reszta śpi.

W  Grudziądzu, który liczy przeszło 40 tysięcy 
mieszkańców, jedno gniazdo sokole jest -stanowczo 
za mało, choó obecny sran gniazda ma nikłe siły 
ćwiczących •. tak pod względem ilości, ale i  co do 
jakości sił tecnnicznycn. Za maio jest poparcia i to 
z wszystkich stron. A  trzebaby żądać, by wszyscy 
którzy pojmują znaczenie sokolstwa, nietylko do so­
koła wstąpili, ale młodzież gorąco zachęcali do ćwiczeń 
gimnastyoznych. I  tak rodzice swe dzieci, majstrowie, 
kupcy swych uczui, a nauczyciele w szkołach w y­
kładać powinni znaczenie gimnastyk’ na rozwój sił 
fizycznych.

Niestety tego poparcia ani czynnego, ani nawet 
moralnego niema, stąd nasze gniazda wegetują, a nie 
żyją w pełni, nie rozw.jają się tak jak by sobie ży­
czyć wypadało.

A  jednak przychodzę do wniosku, trzeba nam 
w  Grudziądzu stworzyć dwa nowe gniazda i to. 
1. na końcu ul. L ipowej (Tarpnie) dla tego końca 
miasta i 2, dla Chełmińskiego przedmieścia.

Niechby te trzy gniazda w m. Grudziądzu ry­
walizowały ze sobą. Jestem przekonany, że każde 
z tych gniazd liczyć będzie tyle członków, ile obecnie 
ma gniazdo Grudziądz. W  Niemczech, np. w West- 
falji, po większych miastach jest rilkanaści „Turn- 
fareinów", tak, że takie miasto tworzy nawet więcej 
jak jeden okręg. Bydgoszcz może nam służyć przy­
kładem w  tworzeniu gniazd sokolich i o ile tam 
kilkanaści gniazd m ogli założyć, to dla nas trzy są 
konieczne, ażeby tej Młodzieży dać sposobność i 
okazję uczęszczania w  pobliżu na lekcję gimnastyki. 
T jlk o  szkoda, wyprzedzili nas mui, lecz dla sokoła 
zdaje mi się nie jest jeszcze zapóźno,

Racjonalną gimnastykę uprawia tylko sokół, który 
równolegle wszystkie story uwzględnia, a tern samem 
daje możność fizycznego wyrobienia się swym członkom

Zanoszę więc prośbę do obywatelstwa właśnie 
tych dzielnic 1.' koniec ul. L ipow ej (Tarpna) i 2. 
Chełmińskiego przedmieścia by się tą sprawą zechcieli 
zainteresować i zgiosi.’ i  się do sekretarza okręgu i i i  
dyr. druha Maciejewskiego (Dom karny), lub do re­
ferenta oświatowego okręgu TTE druna Kucza 
ó Maia 10.

Komu dobro młodzieży leży na sercu, mecLaj 
zainteresuje się sokołem, poda nam ręCfe do wspólnej 
pracy wychowania fizycznego tej naszej młodzieży, 
by ona wyrosła w duchu narodowym i katolickim 
zdrowa na duszy i ciele, której jedynym zadaniem 
byłoby służenie przedewszystkiem krajowi w każdej 
jego potrzebie Czołem-!" S o k ó ł .

WĘGIER- KFIiRU NG  — MITRZEM BERLINA 
W  TENNISIE.

■W turnieju tenoisowym o mistrzóstwo Berlina finał 
gry pojedynczej panów wygrał Kehrlimg, bijąc Frotz- 
heima w  stosunku 6 :2, 1 : 6, 6 : 2, 6 : 1. Mistrzostwo 
p,ań zdobyła p. Friedleben. bijąc p. Neppach.

1  £ńcząca polityka.
Jan wiadomo, w Wielkiej Brytanii wolno głosować 

kobietom na posłów do parlamentu z ukończonym 25 
rokiem życia.

Istnieje wszakże prąd, aby zrównać przawa kobiet 
z prawami mężczyzn i wtedy to 21-letnia pan;enka 
będzie mogła wybierać posłów.

Ponieważ jednak pleć piękna w Anglji więcej inte­
resuje się tennisem i tańcami niźli zagadnieniem poli­
tyki, powstał projekt urządzania tauecznych wieczorów 
politycznych.

Ma to się odbywać tak: pary tańczą shimmy, wtem 
muzysa przestaje grać, na podwyższenie wchoazi mówca 
i przez 10 niuut wykłada przypuśmy sprawę Mossulu. 
lub ustawodawstwa przemysłowego, lo  minut mija, 
mówca schodzi z mównicy, muzyka zaczyna grać i pary 
tańczą w dalszym ciągu.

1 rncHra TłydawDiczeg».
—  St. Strui.iph-Wojtkiewicz: „Grób na Falklan­

dach". Jest to bohaterska historia sitarego lorda Gra- 
diocka. jadącego na pewną śmierć na otrzymany roz­
kaz ze swą eskadrą przeciw floeie> admirałt v. Sycc. 
Jest to drugi z rzędu tomik z trylogii p. t.: C mentor «  
na dnie oceanów” , poświęconej przez Tow. W yd '„Róf* 
bojom morskim Wielkiej Wojny, Zdobi go pieć ilu- 
siracyj.

W SPANIAŁA OKAZ ŻYRAFY.
W  jeanym z największych zagranicznycn ogrodów 
zoologicznych znajduje się żyrafa, niedawno złowiona 
w  wielkich lasach południowej Afryki o wzroście 2 

mtr. 6(J cm i wieku 8 miesięcy.

R o z n iiu to ś c i.
X  Szczególna rejesiracja narzeczonych żydowskich 

w Rosji. —  Moskw a. (GEPS.) - Do Moskwy przybyła 
z miasrta Kuby (A zerbejdżan) delegacja tamtejszych ży 
dów, którzy złożyli skargę na miejscowy sowiet, który 
w  Kunie zaprowadził nowe porządki. Tajji.ejsze urzę­
dy poleciły bowiem, by wszystkie żydówki przed ślu- 
nem zgłaszały się do miejskiego komitetu wykonaw­
czego, gdzie podlegać mają oględzinom lekarskim w 
celu stwierdzenia, czy zachowały one swą cnotę dizie- 
uiczą. Delegacja zwróciła się najpierw w tej sprawie 
do miejscowego sowietu, w  Kubie, gdzie jednak oświad­
czono, ze oględziny te odbywają się w  tym celu, by 
stwieidzić, c£y narzeczona nie była jeszcze przed tem 
zamężna. W-s ku o., k tego postanowiła delegacja, inter­
weniować w  urzędach centralnych w Moskwie.

X Nowa moda autografów. W  Paryżu rozpowsgecfinfe. 
się nowa moda: autorzy, literaci rezydują w księgarń. I zaopa­
truj, w  autografy egzempl. ostatn. swych dzieł, ofiarując 1® 
każdemu chętnemu nabywcy.

Na tein polu Londyn poszedł jeszcze dalej i ine£Ś!taa£2iąf 
Paryż w, oryginalności.

Ośtanirti krzykiem mody londyńskiej jest... zaopatrywania 
ścian nowych apartamentów w  własnoręcznie wymalowane ua 
nich przez autorów — poetów, dystychy i sonety. Z autogra­
fem —  rzecz prosta.

Moda londyńska winna przysparzać poetom niezłe docho­
dy. Taryfa za cztery wiersze wynosi pięć funtów.

X Znawcy wina. Niedawno odbył się w Paryżu egzamin, 
w  którym brało ii dział 70 piwmczych Francji. W hotelowe) 
szkole na rue des Martyrs zasiedli piwniczy przy wąskich sto­
łach a przed każdym postawiono osiem kieliszków białego 
wina. Na każdym kieliszku widniała cyfra. Witia były z 
Alzacji, bordeaux, Burgundji, Anjou i Vouvray, były rozmai­
tego wieku i rozmaitego gatunku. Zadaniem oiy/nicęych było 
rozpoznanie okolicy, z jakiej wino pochodzi, oraz wieku wina 
i dodanie paru ogólnych uwag. Pierwszą nagrodę minister­
stwa rolnictwa otrzymał pan Łecoq, który z ośmiu win, naj, 
dokładniej określił siederh gatunków, (g)

X PomniK Ken.ala Paszy. Na zlecenie rządu tureckiego 
rzeźbiarz wiedeński Henryk Knpel wykonał pomnik Kemali 
Paszy. Pomnik z bronzti, wysokości'trzech i pół metra przed­
stawia Kemala w modnym stroju europejskim; surdut za­
pięty na guzik podwinięte u dołu spodnie. Pumimo, że w ła ­
dze municypalne Konstantynopolu odmówiły przyjęcia pom­
nika, jako nie wypełniającego godnie zwego zadania, rząd 
w  Angorze nakazał ustawienie posągu na najwidocznicjszero 
miejscu, (g)

X  Pąni Lamhrino i jef syn. Pan’ Zezi Lambrino, mo^ga- 
natyczna małżonką księcia Karola rumuńskiego, byłego na­
stępcy tronu, usiłowała zapisać Swego syna Mi';ca 4o gimna­
zjum paryskiego, pod imieniem Karola Hohenzollerna. Gdy 
dyrektor odmówił przyjęcia pod tein nazwiskiem pani Lam­
brino odwołała się do sądu. Sąd odmówił jej żądaniu, mo­
tywując lo tem, że sprawa stoi w  związku z procesem o u- 
znanie ojcostwa, a kwestia ta leży poza kompetencją sądu, 
do którego się odwołała, (g).

SEZON KĄPIELOW Y JUŻ SIE R O ZPO C ZĄ Ł...

O R UI ARMIA PO M O R SK A  T O W  AKC G R U D ZIĄ D Z  
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Odpowiedzialny redaktor: Izydor Sredzkl.



W e wtorek, dn i 1 czerwca, o go ­
dzinie 6 wieczorem, las ląl po kfófócii h 
i ciężkich cierpieniach nas,--. kouhauy 
ojciec, dziadek wuj i szwagier ś. p.

i o n  ■ b c

w 60 roku życia — o e*em donosi w 
sm utku pogrążoną

Pogrzeb odbędzie się W sobotę, 
dnia 5 czerwca, o godzinie 4 popołu­
dniu z kostniej na cmentarzu w parku
m i e j s k i m.

P r z s t a r g  p r z y m u s o w y .
W.e wtorek, dnia fi czerwca b i - ,

0 goW n ie 10  przed poi., sprzedawać będę w dro­
dze przetargu przymsowego najwięcej dającemu 
za natf chnr.astową gotówkę rastęp. przedmioty:

k o l i la ;  p o w ó z fc ę )  ? u ik i ,  5  w cay ip lz t- 
iormy), w a g a  d o  w a ż e n ia  b y d ło , m n> 
g i e l . i S  k u r ,  w ię k s z ą  i lo ś ć  s e ra , 
w a g ę  d e c y  m a ln ą , m o t o r  i  k o in p i.  
u r z ą d z e n ie  m le c z a r n i .

Miejsce sprzedaży: Mleczarnia Grochowski 
d r u t a ,  powiat Grudziądz. 7020

T o z e io w ic z ,  kom. sąd., Grudziądz.

JTwe idtę pktyniusoby.
W środę, dnia 9~go czerwca, o godzinie 9-tej 

przed południem sprzedawać będę w drodze przn 
targi1 przymosowego H#jw:ęcej dająceoja za na­
tychmiastową gotówkę następujące przedmioty:

sieczkarnię, śrótowki-te, wolant, 
powózkę ‘wyjazdową (póMjt-ytą), 
stadnika i rozmaite meble koszy­
kowe, fkaaapy, lustra, krzesła^
1 irozmaite inne rzeczy.

Mi«yce sprzedaży M a ję tn o ś ć  <Tscz J  i  
powiat Gruduąaz. {7021

J o z e t e w i ę i ,  kom., sądowy Grudziądz.

M A Z U R K A
Kabaret Dancing — Bar

? m U l  C Z E R W C O W Y :
F lln n  ^ ł r i l u,1j  tancerka oharakte- 

I* ii u ł lU n C y  rystyczno -  fantast

iYiola Mis - Irio, S i ?'.1 p.“: 
Korwia Hanka, g S T Mm°ry' 
Kona srkietlra »JAZZEAHD«
Focz. o godz. 9 Wstęp bezpłatny 

t T  C e n y  um ia rk o w a ne

E L D O R A D O
Małe Tarpno

_ 10  minut od przystanku kol. elaLtr.
Śliczny cienisty ogród, przyjemny pobytćlafamilji 
W  n i e d z i e l ę  od godziny 4 tej począwszy

Wielki f r ie e r t  w  Ogrodzie
: n-stąpną zabawą taneczną

Wyborne potrawy i napoje —  skora i rzetelna 
obsługa — O liczny udział upr. G toapoffari*

B A € ! Z I O § l ' ! BA C ZIf-O U C S
Pozostałe z uboju na eksport

fsriilka,%,ks3>5ka, polędwice, sadło i dribka
sprzedaje się 6998

w H m im m iy n  składzie przy u l . S i e n k i e w i c z a  7

ISZKOIY PMSIWOWE j  MIEJSKIE
tgj które w ciągu c z e r w c a  r. b. cadeślą zamówjema na

WSZELKIE pomoce szkolne
o trz y m a ją  10 procent rab atu .

t  „K M D O S ’ ’  Sp. z o. o. W a rsza w a , S-to-Krzyska 1/3.
A  Posiadamy w i e l k i  -wybór najnowszych przyrządów z działów: 
a  Fizyka, che cc ja, aoatumja, botanika, zoologja. Tablice pogiadowe 

z wszystkich dziedzin naukowych. —  Najnowsze epidjaskopy do 
f l  wyświetlania z ks ąźek, preparatów mikroskopowych, f i l m ó w  
^  « przezroczy. — Najnowsze k in o - r . pa ra ty  niezbędne d.a szkól. 

Katalogi ilustrowane wysyłamy gratis.

t a n o ś ć !!
P r a ln ia  i pn iiw  
w a l n il* oraz p r ę ż e ­
n ie  firar znajduje ai- 
przy lioy Brackiej 
nr. 7, w podwórzu I  
Ais u a ŻueLewska 

| Karta wystarczy, a chęt- 
[ nie po bieliz. przyślę lub 
I pranie poza aomerp.

Ż juajcię we. wszystkich księgarniach n a j nf» »yI 
. P o l a k i  prof. Smoleńskiego naszegw wydawnictwa.

sasej m apy  a
(6992 |

P o leca m  św H żo  paloną

KAWE
w

7 każdej cenie

R Y Ż  Ł A M A N Y
i .."i fant 55 groszy —

F. Dumont, Pańska fi

Poratuje się oatrclimiast odszernego

S K L E F  G
nidającego się do sprzedaży mięsa. 
Zgłoszenia do Głosu Pom. nr. 7025

Stałe ogłoszenia

w Głosie Pomorskim
przynoszą

^większe korzyści!

skład żelaza i sprzętów łidciitimycb, artykuły 
budoul. i rolnicze, węgiel opałowy i kowalski 

ul. Mickiewicza 24. Te'efon 3 
u-1. Wybickiego 7. Telefon 8

p o l e c a  p o  c e n a c h  k o n k u r e n c y j n y c h

d e s t y lo w a n ą  
k a m ie n n ą  

p ie r w s z o r z .  j a k o ś c i

w  4 -ch  tEp m _

Ł e p ^ t k
C e m e n t  p o r t l a t n d z k i  
D r o ź d z i e  p ą k o w e
O?lwy dc masęm i ceetryfng

C E I T B Y F p ł l
( z n a n e  i  i r y p r ó b o i r a n e  m a r i t )

K p i i  
Jutowe

w wielsim 
i ryborze poleca

Wł. Kuierski
4» r u < lz i t  ■

Pańska 19

Pizt aDlaoie 
gotńwzą i.O% 
rabato.

Ł ó ż k a  i 
z e l a z n e

w pierwszorzędnym w jk o j iu  u, trwale, 
se m ateracem , d la  do ro s ły ch  i dzieci.

W ó z k i
d z i e c i ę c e

f wielki wy bo i)

1 w s z e l k i e  a r  t y k  nłą& 
w  b r a n ż ę  w €$hodzą$e

I
B:'urko,łóżko dziec., 
stolik i kapelusiki, 
2 damskie sur nie 
na tpizedaż. For- 
toczna 8, pr t. lewo

M s r . s z y i a ^
S ingera  na sprtedal. 
By aika LSI1, parter

3 tAżua i  inater. 
szata, leżanka, sto­
ły, bufet, gagowa 
knchn.^płom ieuuP 
waga stołowa i ró­
żne itneh. rzeczy sprzed. 
Toruńska 35. parter 1.

Poszukuje się kupna

p i e c y k a
do łazienki

Łaskawe zgłoszenia do 
Glosa Pom. nr. 2080.

A a ż d ą  i l o ś ć

d r z e w a
świerkowego
w wałkach I Jud 2 m, 
średnicy oa 13 do 2f cm 

kopi 6523

Wielkopolsko Papiernia
Bydgiszfcz-Czyikćwko 

telefon 1151-1137 
A dr. telegr. „Papy-us".

J B E C Z K i  
od smół? i oleju

k u p u je  firm a

Yenzke & Duday
Grndzirdz

Destylacja smoły (6489 
Fabryka papy dachowej.

Poszu kuję 
dzierżawy
restaurac . lub . ot irży 
ua wsi. Otarty do Gło­
su Pm. pod n. 7489pm

v wielkim w yborz.. 
Kolekcje ha tidnaie 

odwrotnie, [ 1
£innienm • S Jp a n g  i Chodniki kokosowe 1 " o s z u k .  n p k ń j u

l
f  C e r a t ę  m a  s t o ł y  I  w ó z k i  d z  i e c i ę c e

"w najrozmaitszych kolorach i deseniach. 6721
Wszelkie farby, laki, pędzle, pokosty, kle) i terpentynę
poleca do p r z y s t ę p n y c h  c e n a c h  tylko pierwszorzędnej jakości

P. MfcrschSer, Grudziądz

jadającego się na b.oro 
"a  parterze z osobnem 
wejściem prwy ul. Wy­
bickiego Żgł. do biura 
,Orient" 3 Maja 40, U.

2 nnlifitin umeblowane 
POKlfjlf zkuchniąlub 

bez od zaraz do wynaj. 
Wybickiego 47, I I  ptro

H iN O  ‘  R Z E L
Od piątka, 4 czerwca 

I.

»Dla N w I F ł  i jedwahi«
dram. życ. w  7 ast. W  roli 'jgjm „Królowa 
urody" Paryża G e n o w e f a  T e l i z .

n .

] T a t  i  P f t t a  c h o n
w 8 iżt. farsio p. t ., ,<żako miliarderzy" 

Łazom  15 aktów!
Pecząiei o u- 6*15 i 0 15 , *  n ie fa elĘ o o. 41 5
W  niedzieię, o g. 2 : przedst. dla dziec 
i mloaziezy i P a t  i F a  t. ch onem

Z e b y
sztuczae w  pierwszorzędn. -»t- 
kon-niu. Gru" zlądzkle Labo 
rato ĵum PI. 23 Stycznia 23, II

M i lk a

g:cs^arek do trawy
i ż n i w i a r e k ,  m ł o c a r t i i  itp.

maszyn rolniczych i i->rzę- 
dai gcapodarczych ma korzy­

stni* do odstąpieni*

HODAM & RESSLER, ÓRUDZIRDZ
przy dworcu 7006 Telefon 495

Losy Piiisk. Państw. Loterii Klas.p v v |  B t f i w s l a  B U 2 1 d l i 7 a  L t l l o l  11 d l i  L i i

naaoszły. — 0^ drugi los wygrywa Główne
wygrane 400.00u zł. 250.000 zł, 150.000 zi. Cią­
gnienie III klasy 16 go  i 17 go czerwca 1926 r. 

Jeaaczs© s ą  d «  n a b y c ia

E6syfeiskj||tw. Lojerji Ddflr.
‘/i los 4 zł, */* losu 2 zi. — Główna wygrana 
20.000 zł. — Jednorazowe ciągnieni**. W ypłYa 
wygranych - gotówce bez izdnych potrąceń. 
Ciągnienie i 8-go czerwca 192C r. {7444
H h 4 ek tn ra  Ł o l e r j i  P r iw itw .

Grudziądz, nll*a S tr*a  nr. 11
Biuro otwartą: ea godz. 9 —J2 i  3- —3,

Ł U B O W Y
j v . »-a *• b -n.

fcscozun: , af. J«*z. W/‘ <«kk|e ei.
Si tałw* z z.e.<uit iuBlm a . 
Pnyjnnfe wk d* i 
I oprooeMtowuJe wtSCuaeiiy

Z a b q p n ) 6i  i  s ( r x 6 4 « ) «
w aluty z“ *v ■ aiezno,ii|>  
i e, ai o k rn c  i pupie— iwe.
R u i ' 1#  p » ż y « s e k ‘

na w ekfle — na podkład zlot? 
i arebra i w ra th i akn bieżącym

_ _ _ _ _ _ _ _ _

uczni
syna uczciwych rodzi­
ców, z edpumedn, w y­
kształceniem szkolnem 
pc-zukuje do maj ilji 
;■ ' j  a tn ie  7009

Bronistiw MuiawsKi
skład towarów kołoaialny cłi 
ie la ja  sztabowego i krótkie­
go, a prz ę tó w kuchenny eh !bp.
Pruiiz! iz. Wyhickieai ur. 26.

Djntysliia lub dentysta
d.ie luy(a ) w i r . c  ioh operne 
iliau 4*ukc wyoh,obeji.. ,oy(a) 
x ziotem i pracami oti i- 
onyisj od zaraz eomodziclne 
atanowisln na Pomory,..

Kupie ś^iadectr. jjot.gr, 
oraz pea iję proszę podań 
pod aón ■„ Antoni ^alesM, 
Grudziądz, ni. B iskupia i\ .

D o r o M  sai- ętny 
potrzebny od 15. Y I. br.

F/órręż©k
p. Jabłonowo (Pomorze)

Poszuk. pom ocn ika  
władaj, polak, i niem. 
jeżyk, od 1  łipca br. oo 
mego skłidi kolonjal- 
nego i del katesbw oraz 
restauracji. Należy na­
desłać referencje i od­
pisy świadaci. r. F i e i -  
w a ld  n-st. W ładyslaif 
R i c h t e r , C h o . l r  f t e  

Dworcowa 42

Bufetowa
siła pierwszorzędna, o- 
brotna może się natych­
miast zgłosić 7026 

Bestanua- la
Hoteli1 Warszawskiego.

z 'rykeztałc. gtmnuzjal- 
nem p< i r n k n  e na 
czas wakacji po tsady  
"auczycielki, ni wsi. - 
Zgłoaz. do Głusu Po­
morskiego nr. 7019.

Gospodynie n i i n i #  
L u c i i s n i ,  prkojowt, 
sluioce do mi istr i nr 
w ieś poleca i poszuk.
Zarobkowe biuro, 

p ę ś r e d n . pracy
Teresy Marszałkowskiej

Rynek 15

EZ » « b “ 3
lCSlą*i«CZHę 
w I< boioą 

na nazw. ?air Złotowski 
:tÓrą unieważniam. 7491 

Jan Zlotu weki.
Ueielwy znalazca p L > 
r a s o l i  uasHsJcle *o w
tramwaju ja fą cym  z  P lacu 
23 Stycznia na dworzeo w 
poniadziałeiC o godzin i .  ty«9 
wiec a rem, zeonce gr. zwro- 
oiń za wynagrodzeniem przy 
nl Olnga X, Szawłowska

R ś ż a «

Papiery -wojsk, .wykaz, 
które zoitaly ml “kra 
cUione pod naawiskiDirr 
J o s e  C iim e w s k i
niniejszem unieważniam.


